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Od Administracji. 


Upraszamy naszych P. T. Prenumeratorów, aby 


| zechcieli wcześnie zgłaszać się o 


„BLUSZCZ 


Gdyż musimy uregulować zamówienie w Warsza- 
Wie przed Í. kwietnia i w przeciwnym razie, nie 
moglibyśmy ręczyć za punktualne doręczenie „Blusz- 
tuu", którego nakład może być wyczerpany. 
Zzawiadamiamy też P. T. Pre- 
numeratorów „Dz. Polskiego“, 


Że z powodu zdarzających się nadużyć prenumera- 
tę przyjmuje jedynie Administracja 


piac Marjacki I. 6, 


4 ani kolporterzy, ani nikt in- 
b nie jest uprawniony do od- 
terania takowej. 
Tenumerata Dziennika Polskiego w y no si: 


( miesięcznie 1 zł. 50 ct. 


Wa Lwowie ( kwartalnie 4 zł. 50 et. 


doręczenie do domu dupłaca się miesięcznie 


BG 20 ct. Tu 


nistrów i przeszedł nad nią do porządku dziennego. 

U nas kilka głosów większości po stronie 
mniejszości, nie jest nie nadzwyczajnego. Rząd 
przyzwyczajony do tego rodzaju porażek i wcale 
nie są mu one przykremi. Nie jest to bynajmniej 
paradoksem. 

Wszak hrabia Taaffe stoi ze swoim systemem 
po nad stronnictwami. Tak przynajmniej sam 
zawsze zapewnia. Jeżeli to jest prawdziwe — 
mniejsza 0 to czy możliwe — wówczas hrabiemu 
Taaffemu, nieraz musi być upragnioną Sposob- 
ność, aby okazać większości, że może być mniej- 
szością. 

I w wypadku obecnym snać hrabia Taaffe nie 
wziął sobie zbytnio do serca czterogłosowego zwy- 
cięstwa opozycyjnego. s 

Istnieje u nas zresztą instytucja, t. z. Izba 
panów, która w razie potrzeby restytuuje wniosek 
tządowy, odsyła go następnie do Izby posłów — 
droga nie jest zbyt daleką — i tam jakoś się 
sprawa załatwia. Stare to lekarstwo i tym razem 
okazało się dobrem. R. 

Komisja Izby panów przywróciła już §. 102 
statutu bankowego według przedłożenia rządowego, 
a mianowicie, aby udział państwa w czystych zy- 
skach e. k. uprzywilejowanego Banku austro-wę- 
gierskiego nastąpił po wypłaceniu akcjonarjuszom 
dywidendy siedmio a nie sześcio procentowej, jak 
chciał poseł Derschatta i 118 jego towarzyszy, 
którzy w dniu 16. b. m. stanowili przypadkową 
większość w Izbie posłów. ;Nie ulega wątpliwości, 


swemi sprawami. Czysty majątek Towarzystwa 
z dniem ostatnim grudnia r. p. wynosił 3037 zł. 
Sąd honorowy w kwestjach zatargów ani razu nie 
miał potrzeby funkcjonowania, a to rzuca również 
piękne światło na instytucję. Chór męzki przy 
stowarzyszeniu liczy ezłonków 40. W niedzielę od- 
będzie się doroczne Walne Zgromadzenie, na któ- 
rem dokonane zostaną nowe wybory członków 
wydziału. 

Do rzędu stowarzyszeń, zapowiadających w 
najbliższym czasie rozpoczęcie żywota, zanotować 
muszę „Towarzystwo akwaforcistów* Kilku mala- 
rzy z osobami, interesującemi się tą gałęzią pol- 
skiej sztuki, postanowiło założyć takie Stowarzysze- 
nie, którego celem ma być budzenie zamiłowania 
do akwaforty, wydawnictwa dla członków odpo- 
wiedniej premji, redagowanie czasopisma w myśl 
cełu Stowarzyszenia itd. Przedstawia się to trochę 
nadto specyficznie i jednostronnie. W obec Towa- 
rzystw zachęty do uprawiania sztuk pięknych w 
ogólności, jest to dążność nieco partykularystyczna ; 
wszakże przy wytrwałosci może być pożądaną. 

Od tygodnia codziennie grają w teatrze na- 
szym. Wykroczenie to przeciw normalnemu rozkła- 
dowi widowisk (cztery w tygodniu) jest przypad- 
kowe, spowodowane koncertem w sali teatru pani 
Van der Meere i przedstawieniem amatorskiem na 
rzecz budowy własnego gmachu dla „Sokoła“. Te- 
atr cztery już razy z rzędu przy zapełniającej salę 
publiczności gra  „Francilłon* Dumasa. Prawdą 
akowska nie 


uzna trafność tego zapatrywania i odeprze ten no- 
wy pocisk eentralistów, wymierzony przeciw auto- 
nomji królestw i krajów koronnych. Orzeczenie 
ankiety będzie wszakże dla Rządu wskazówką, 0 
ile sprawa ta jest naglącą i w jaki sposób zała- 
twioną być winna. Przedłożenia rządowe powinne 
jednak być wniesione do Sejmów a nie do Rady 
palistwa. 


Słychać, że Senat Uniwersytetu krakowskiego 
zamierza przy sposobności POETY otwarcia 
nowego gmachu uniwersyteckie rzyznać t 
iow ad honores E ia R ci na T 
nauki zasłużonym, a między innymi także mini- 
strowi oświaty, drowi Gautschowi. Jest to w 
całym swiecie przyjęty zwyczaj, że przy sposo- 
bnościach, może cokolwiek ważniejszych, Uniwer- 
sytety mianują doktorów honorowych ; to też prze- 
ciwko zamiarowi Uniwersytetu krakowskiego nie- 
wiele możnaby zarzucić. Jednakowoż Senat kra- 
kowski powinien był przy układaniu propozycyj 
pamiętać o tem, że Uniwersytety i Akademje nie- 
mieckie ignorują w podobnych wypadkach Polaków 
i że w ogóle Niemcy zwykli uczonych naszych 
traktować przy każdej okazji protekcjonalnie ską- 
piąc z uznaniem nawet wtedy. kiedy je cały świat 
wyraża. Zdaje mi się, że uwaga ta będzie obecnie 
na miejscu. 


Wiadomo, że kolej Karola Ludwika zniosła w 
roku zeszłym bezpośrednie taryfy pomiędzy stacja- 
mi kolei Jarosławsko-Sokalskiej a starą linją, przez 


dniczy. 


Łondyn 22. marca. 
_ (Wyjątkowe zarządzenia.) 

„ (M.) Udało się wreszcie Rządowi przeprowa- 
dzić pierwszą część ustawy „kagańcowej*, skiero- 
wanej głównie przeciw Trlandczykom! Obecnie 
wystarcza skromna ilość 200 członków, ażeby je- 
dnomyślnem żądaniem położyć kres dyspucie par- 
lameniarnej, nawet mimo opozycji pozostałej całej 
reszty, tj. 470 członków! 

Nie trudu» będzie zaiste Rządowi znaleźć 200 
powolnych posłów, którzy postawiwszy wniosek o 
ponaęci? dyskusji, odbiorą biednym Irlandczy- 
lo wszelką możność wypowiedzenia ich za- 

Sędziwy Gladstone rozpoczyna znów walkę 
przeciw zawiści rasowej za irlandzka Home-rule! 
Czy zwyciężą jego zasady ? : 

Byłoby to prawdziwem zbawieniem dla przy- 
szłości królestwa ! 

Fałszywy bowiem krok, czy w życiu prywa- 
tnem czy narodowem, czy w polityce pociąga za 
sobą z nieubłaganą logiką smutne następstwa. Pra- 
wdy słów tych dowodzić nie potrzeba. Praktyka 
życiowa, historja, a najwięcej dzisiejszy stan ludz- 
kości poucza nas w tym względzie jak najdokła- 
dniej. Nie mówiące już o stanowisku, jakie nam 
wytworzyła polityka z przed stu laty, spojrzyjmy 
tylko po Europie, a przekonamy się wnet, jak 
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ani tłumoczków i pakunku. 


gotowań do podróży, 


wie „braci z Ameryki* 
moce itd. itd... 
stosunków w Irlandji Są 
„aetarz wieekrólewski ustąpił, gdyż 
„nie może brać udziału w represaljach jakich Rząd 
używa dla poskromienia Irlandji*, że generał Bul- 
ler, jedna z najenergiczniejszych figur rządowych, 
oświadczył, iż jedynie pacyfikacyjny plan Parnella, 
może okazać się skutecznym. 

Lecz na to wszystko królewski Rząd angiel- 
ski ma tylko jedną odpowiedź: „zaprowadźmy stan 
oblężenia“, znieśmy zwykłe prawa, sądy przysięgłych 
i wszystko, co jest podstawą swobody 1 wolności — 
a będzie dobrze. i 

I będzie dobrze, bo nietylko „ludzie żelazni,* ale 
i narody, przyszły jaż do przekonania, że siła jest 
przed prawem. Tego zdania będzie i Parlament 
angielski, do uchwalenia bowiem tej z rzędu 57. 
ustawy wyjątkowej dla Irlandji (od roku 1801) ma 
Ministerstwo zapewnioną znaczną większość. 


Ciekawy dokument. 


Adres, który poniżej w dosłownym przekładzie 
z języka rosyjskiego wraz z podpisami podajemy, 
wstósowali Rusini (czytaj: moskalofile) galicyjscy 
do p. Wasila Iwanowicza Aristowa, sekretarza To- 
warzystwa wszechsłowiańiskiego dobroczynności w 
Petersburgu, które nie małe zasługi położyło około 
panslawizinu. 

Adres ten opiewa: 

„Wysoko poważany Wasylu Iwanowiezu! 

„Powitanie z duszy i pozdrowienie serdeczne 
posyłamy wam za siebie i wielu innych. W tym 
roku minęło 10 lat Waszej sławnej, szczerej i na- 
der użytecznej (dawał subwencje i galicyjsk. mo- 
skalofilom. Przyp. Pr. DP..) służby na polu po- 
wszechno-słowiańskim. Dziesięć lat minęło od owej 
sławnej chwili, jak powszechno-słowiańskie znamię 
ajaśniało Światłem zorzy na cały świat słowiański. 
Komu z nas, u których bije szczero ruskie serce, 
nie są też pamiętne wielkie zasługi Słowiańskiego 
Towarzystwa w czasach tak decydujących przez 
nas przeżytych i obecnych. I komuż mamy też 
zawdzięczać i my, ogrzani tem ogromnem i cie- 
płem światłem, jak nie onym przesławnym praco- 
wnikom, którzy stoją na straży u wielkiego świecz- 
nika, a pomiędzy którymi Wy, wysoce zacny mężu, 
stale zajmowałiście tak wielkie miejsce. 

„Wasza ciągła, uciążliwa działalność jest nam 
wszystkim wybornie znaną, oceniamy ją z wyso- 
kiem uznaniem i dla tego nagrudą i pociechą 
niech Wam będzie to, że gorliwość i szczere od- 
danie się Wasze dla sprawy już przyniosły tak 
obfiie owoce. 

„My wierzymy i głęboko ufamy, że 
wielka słowiańska idea na pewno zwy- 
cięży — rozstąpią się obłoki — znikną 
wrogi i rozgałęzi się powszechne (mo- 
skiewskie: przyp. koresp.) Słowiaństwo w ca- 
łej sile bratniej miłości, albowiem z nami Bóg i 
upokorzą się wszyscy poganie (@) I dla tego 
przyjmijcie nasze gorące russkie „Bóg zapłać” za 
wszystkie Wasze zacne i nieustanne trudy, za go- 
rące i wytrwałe współczucie dla wszechsłowiańskiej 
sprawy. 

„Daj Boże wam siły i wytrwałości na długie 
lata, na sławę Rosji i całego słowiańskiego 
świata! Niech Żyje nasz znakomite pat ola 
niestrudzony bojownik za znamię słowiańskie ! 

„Mnohaja lita" ubóstwianemy nasvamu prze 
jacielowi Wasylowi Iwanowiczowi — urzykrotna 
hurra „Mnolaju iita” i WSZ KN Waszym Współ - 
pracownikom ktwzy zebrań się na sława uczty 
WZBAMIE, *spółezneja | szczerej wdzięczności dia 
piestrudzonego tewarzysza-jubiiwta Wasyla Iwano- 
WicZA. 

„Cześć wam wszystkim niech nas zagrzewa 
wdzięczna pamięć © wielkich współpracownikach 
słowiańskiej idei. Spiewajmy, śpiewajmy 
chwałe Chomiakowa, Aksakowa, Pogo- 
dyna, Petrowa, Ereigangai innych wiel- 
kich pracowników i bojowników zasło- 
wiańskie znamięj 4 
„Wszechmogący niech zleje na nich swą 
łaskę“. 
Boin Dziedzicki, prezes politycznego towa- 
rzystwa „Russkaja Rada“. A. Petrusacwycz, ka- 
nonik kapituly lwowskiej. J. M. Gierowski, pre- 
zes instytutu „Narody Dom“. Osyp 4. Markow, 
redaktor Nowego Prołomu. O. Y. Tarnawskyj, za- 
rządca drukarni Stauropigiańshiej. Osyp A. Mon- 
czałowski, redaktor Strachopuda. J. N. Pełech, 
współpracownik Nowego Prołomu. Dr. Iwan Do- 
brjański, adwckat, docent Uniwersytetu. Teodora 
Wasylewna Nawmowicz. Adelajda Dm. Kośnier- 
ska. (J. D. Kośnierskyj, dyrektor ruskiego Banku 
we Lwowie. Dr. Few Pawencki, „dyrektor ruskie- 
go Banku. 7. J. Łucyk, naczelnik kancel. staro- 
zigiańskiego instytutu. Roman E. Mokryckyj, kan- 
dydat notarjalny. Włodz. T. Zucyk, literat, Sawa 
A. Duda, zarządca kancel. Tow. im. Kaczkow- 
skiego. Łukian Gulickyj, urzędnik sądowy. Wła- 
dysław P. Chomińskij, urzęd. rus. Banku. Ant. 
A. Babicz, urzęd. rus. Banku. Petr Podhorodeckyj, 
urzęd. rus. Banku. Dr. Iwan Liżyńskij, adwokat. 
Adrjun Iwanowica Aparurycs, służący rus. Ban- 
ku. S Derżko, dyrekt. Narod. Torhowli. J. A. 
Kurycskiewycz, kand. adw. £. P, Dekonskyj, słuch. 
filozof. fakalt. 4. A. Gutkowskyj, urzęd. Banku. 
Hieronym M. Pietrasiewicz, artysta-muzyk. Iwan 
S. Dniestrzański, kontrolor rus. Banku. Mikołaj 
J. Procyk, kand. notar. Osyp I. Wolińskyj, in- 
spektor Towarz. ubez. „Azienda“. Apolon Nyczaj, 
dyrektor Narodnoj Torhowli. 

Do dokumentu tego — sądzimy komentarzesą 
więcej jak zbyteczne. Mówi on sam za swoich au- 
torów zupełnie wyczerpująco. 


Śmierć J. I. Kraszewskiego. 


Prasa rosyjska zamieszcza krótsze lnb dłuższe 
wzmianki o śmierci naszego pisarza, podając głó- 
wniejsze daty z jego życia. Świeć i Birż wied. 
zaznaczają zgodnie, iż główną przyczyną Smierci 
Kraszewskiego było więzienie go w Magdeburgu. 
— Prócz nekrologu, o którym wspominaliśmy, Wo- 
wosti poświęcają dłuższy artykuł „Pamięci Kra- 
szewskiego". W artykule tym dziennik petersburski 
nador sympatycznie rozbiera działalność literacką. 
ł społeczną J. I. Kraszewskiego. 


* 
Magdebw er Ztg. roni łzy krokodylowe nad 
świeżą mogiłą | obiecuje czytelnikom swoim bliż- 
sze sprawozdanie z chwil, spędzonych przez na- 
szego pisarza w twierdzy. Domyślać się wypada, 
iż będzie to artykuł, rehabilitujący Zarząd forteczny 
z wszelkich zarzutów, jakieby spaść nań mogły za 
utrzymanie więźnia. Z epoki tej zostało wiele wła- 
snoręcznych rysunków nieboszczyka, znajdujących 
się bądź w jego tece, bądź rozproszonych po re- 
jk; wydanie takiego zbioru byłoby na cza- 


sie. Myśl ta jest praktyczną, zwłaszcza w obec te- 
go, że Bohemja donosi, iż jeden z wydawców 
czeskich wysłał pełnomocnika do Drezna, celem 
rozejrzenia się w zbiorach Kraszewskiego. Jest 
projekt wydania w Pradze jego rysunków. 


* 

Dresd. rni. donosi, że z dniem każdym 
przychodzą pytania do redakcji, przeważnie drogą 
telegraficzną z Anglji, czy zbiory po Kraszewskim 
będą na zbycie. 


Ustawy kościelne w pruskiej izbie 
panów. 


Berlin 24. marca. 
Drugi dzień rozpraw z dwu przyczyn nie wzbu- 
dzał już tego zajęcia ogólnego, co poprzedni: nie 


było ani potrzeby, ani nadziei, iżby ks. Bismark . 


zabierał głos, a wynik ostateczny debaty był z gó- 
ry już tak jak wiadomy. Pierwszy przemawiał prof. 
Dove (z Getyngi) i oświadczył imieniem tego 
Uniwersytetu, na którym ks. Bismark studja odby- 
wał, że wbrew wypowiedzianym wczoraj zupatry- 
waniom ks. kanclerza wykształcenie uniwersyteckie 
należy wyżej stawiać od seminarzyckiego. Skoro 
przystępuje się do rewizji ustawy, to należałoby 
cofnąć się aż do austrjackiej ustawy kościel- 
nej z r. 1874. Trwały pokój jest niezawodnie 
rzeczą pożądaną, lecz należy przytem respektować 
także uczucia protestantów. Komu zawdzię- 
cza Bismark ostatnie zwycięstwo wyborcze? Jedy- 
nie ludności protestanckiej, która wyruszyła do bo- 
ju przeciw ultramontanizmowi. Jeżeli papież isto- 
tnie pragnie pokoju, o ile to dlań możebnem jest 
w stosunku z nowożytnem panstwem cywilizowa- 
nem pod dynastją ewangielicką — to na kogo wy- 
wiera on tam wpływy swoje ? Na stronnictwo środ- 
kowe nie (głosy: oho!) co najwyżej na kilku 
oficerów bez armji, z której kilku poddało 
się już „chwalebnie* antypapieżowi Windt- 
horstowi. Wreszcie zakończył Dove temi sło- 
wami: „Nie możemy składać broni. Być może, że 
taki olbrzym, jak Bismark, potrafi zwyciężyć bez 
broni, lecz po nim przyjdą słabsi ministrowie. Ja- 
ko protestant i patrjota głosuję przeciw całej 
ustawie“. 

Br. Mirbach oświadczył się za przedłoże- 
niem, gdyż Bismarkowi wierzy on zupełnie i roz- 
strzyga dlań przestroga kanclerza, że dłuższe trwa- 
nie walki może tylko stronnictwom przewrotu wyjść 
na dobre. 

Po hr. Bróthlu (za przedłożeniem) zabrał 
głos Miquel. Przedłożenie zaleca on jako wielki 

rok na drodze do pokoju. Co prawda, są tu kon- 

trasty odwieczne i zbyt zakorzenione — 300-letniej 
historji nie podobna cofnąć odrazu — lecz na 
stolicy papieskiej siedzi obecnie człowiek, jakiego 
nie było od czasów reformacji, a kto lekceważy 
wpływ papieża na wiernych katolików, ten chyba 
nie zna Kościoła katolickiego. Nie tworzymy tu u- 
staw ze stanowiska uczuć protestanckich, lecz dla 
państwa, w którem jedno prawo wszystkich obo- 
wiązuje. Jestem tedy zdecydowany głosować za 
przedlożeniem. 

Br. v Landsberg (w Parlamencie czło- 
nek środka)- mówi z zadowoleniem o niviejszem 
przedłożeniu, które dla zupełnej swej skuteczności, 
potrzebuje niesdzowuie przyjęcia wniosków K pa. 
Wnioski rzeczone są o tyle mniej zicwokojące. 2e 
satn Bistmork zaleca” p wczoraj. 

M. ŻZieten-nchwerin nskarżał sie na 
apyehanie na drugi pian Kościoła ewangielickiego 
skntkiem czego mowca żywi wielkie obawy. Uspo- 
kajat wo br. Manievtier,: twierdząc, że wła- 
świe Kwurrurkamyf wzmacniał katolicyzm. 
Usunięcie ustaw majowych z pewnością nie odda 
mu takich usłag. Na tem zakończono rozprawę 
ogólną. 

W dyskusji szczegółowej wszczęła się dłuższa 
rozprawa nad wnioskiem hr. Rothkircha, w 
której żąda, aby zawiadywanie probostw przez ad- 
ministratorów dopuszezalne było tylko na czas co 
najwyżej 6 miesięcy. Pomimo poparcia Miquela, 
który wniosek ten motywował ze stanowiska prawa 
kanonicznego, nie aprobującego dłuższych wakan- 
sów parafjalnych, wniosek upadł zuaczną więk- 
szością. 

W kwestji „prawa ingerencji“ wniosek Koppa 
— aby motywa tego prawa nie polegały na legal- 
nem spełnianiu obowiązków obywatelskich i pań- 
stwowych, w czem byłaby widoczną tendencja 
Rządu trzymania duchowieństwa w zawisłości po- 
litycznej — został po przemówieniach (contra) 
Kleist Retzowa iministra Gosslera odrzu- 
cony. Również odrzucono wniosek tego biskupa 0 
prawieniu mszy św. i udzielaniu św. Sakrameniow 
przez członków niedozwolonych zakonów. Nato- 
miast inny wniosek o dopuszczalności osiedlania się 
niektórych zakonów przyjęto znaczną większością 
(do której należał także ks. Bismark, jawiący się 
przedj chwilą w sali) jak również resztę ustawy 0 re- 
stytucji biskupiej administracji ma- 
jątków kościelnych. 


13 . bi 

„Pokój zapewniony © 

Z Berlina piszą do Pol. Corr.: „Głównym 
powodem, dla którego „Świat nie może dojść do 
prawdziwego spokoju, jest według zapatrywania 
tutejszych sfer politycznych, zachowanie się Fran- 
cji w obec status quo stworzonego pokojem frank- 
furckim. Z tamtej strony Wogezów zapewniają 
ciągle, że stan ten nie jest trwały. W obec tego 
wszelkie zapewnienia pokojowe tracą zupełnie war- 
tość. Tu przynajmniej nie przywiązują do nich 
żadnej wagi i uważają pokój za zapewniony tylko 
na tak długo, dopóki Niemcy, czy to własną po- 
tęgą, czy też sojuszami są dość silne, aby stron- 
nictwu odwetowemu we Francji, odebrać odwagę 
zbrojnegu wystąpienia przeciw Niemcom. Obawy 
wojenne są więc na razie, pisze w dalszym ciągu 
Pol. Corr., usunięte, ale bynajmniej nie wykorze- 
nione. Dowodem tego są enuncjacje publiczne we 
Francji po wyborach w Alzacji i Lotaryngji. Rząd 
niemiecki zachowywał się zrezerwą w obec tych 
manifestacyj, ale nie uszły one bynajmniej czuj- 
ności niemieckich mężów stanu. Czy także naród 
niemiecki ze swej strony, jakiekolwiek zechce pod- 
jać demonstracje, niewiademo. Faktem jednak jest, 
że w najbliższym już czasie Rząd niemiecki silne 
przedsięweźmie środki ostrożności w Alza- 
cji i Lotaryngji. Jakiego one będą rodzaju, 
niewiadomo jeszcze w tej chwili. Jakąkolwiek one 
jednak przybiorą formę, byłoby w interesie pokoju 
do życzenia, aby Francja jasno zrozumiała, że 
wszelkie usiłowania winięszania się w tę sprawę 
doznałyby stanowczej odprawy, jak» niczem nieu- 
zasadniona interwencja w wewnętrzne sprawy ce- 
sarstwa niemieckiego. i 

Znaczenie podróży Lessepsa zna- 
cznie przeceniano. Dwór niemiecki czcił w 
nim zasługę i wielkość. Zapewnienia poko- 
jowe Lessepsa uważają w Berlinie za 
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wyraz uczeiwego osobistego przeko- 
nania. Więcej nadto nie można się w nich do- 
patrzeć, gdyż między takiemi enunejami choćby 
najwybitniejszych Francuzów, a zamiarami szowi- 
nistów w obec Alzacji i Lotaryngji istnieje sprze- 
czność nie do pogodzenia. 

Tak pisze organ półurzędowy. Musimy w tem 
miejscu przypomnieć uwagi, jakie zrobiliśmy dnia 
19. bm. w artykule pod napisem C'est la paix po 
powrocie Lessepsa z Berlina do Paryża. Kto umie 
czytać artykuły półurzędowe, a zwłaszcza w pi- 
smach odbierających często natchnienie wprost 
z biur ministerjalnyeh, ten łatwo teraz pojmie ile 
warte były dotychczasowe zapewnienia pokojowe i 
uzna zarazem, Że nasze pessymistyczne ocenienie 
misji Lessepsa było uzasadnione. 


Wypadki na Wschodzie. 


Z Sofji donoszą, że w obec bliskiego otwar- 
cia wielkiego Ńobranja kwestja kandydatury do 
tronu bułgarskiego znowu się znacznie zaostrzyła. 
Ostatniemi czasy słychać o nowym kandydacie, 
mianowicie o Szwedzkim ks. Oskarze, na któ- 
rego wrzekomo zwrócono uwagę Rejencji z bardzo 
„wysokiej* i poważnej strony... 

$ 


„AB * 

O ehybieniu pojednawczej misji Rizy beja 
obiega obecnie następująca wersja: Zankow na- 
pisać miał 22. bm. do swego zięcia Łuskano- 
wa, że ambasador rosyjski Nelidow nie chce 
pojednania z obecną Rejencją i rozkazuje 
zerwać natychmiast wszelkie rokowania z Rizą 
bejem. Skutkiem tego udał się wiceprezes canko- 
wistycznego komitetu z dwoma kolegami, świeżo 
z więzienia wypuszczonymi Hanczewem i Zecowem 
do delegata tureckiego i pod pozorem kilku bła- 
hych zarzutów odmówili dalszych pertraktacyj. 
Riza dał im wprawdzie 10 dni do namysłu, lecz 
zdaje się, że to mie wpłynie na rezultat od- 
MOWY. 
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Galicyjska Kasa Oszczędności. 


f y Lwów 26. marca. 

Dziś po godzinie 10, rano zebrało się przeszło 
60 członków w sali posiedzeń tutejszej Dyrekcji gal 
Kasy oszczędności na ogólne zgromadzenie. 

Prezes hr. Russocki zagaił je dłuższą prze- 
mową, w której podniósł przedewszystkiem wnioski 
Dyrekcji i wydziału w sprawie „fundacji pamiątko- 
wej , znanej już Naszym czytelnikom z onegdajszego 
artykułu Wz. Pol. i 

Dyrektor p. Fr. Zi ma przedkłada sprawozdanie 
za rok ubiegły 1886. 

Zaraknięcie rachunków wykazuje zysk za rok 
1886 w kwocie 83.388 zł, 52 Emi ogólny kasy 
przedstawia przeszło 40 miljonów. Stan czynny wy- 
kazuje zapas gotówki 224.458 zł., pożyczki 
zabezpieczone na hipotekach wynoszą 9 miljonów 
15.7399 zł, dane gminom i powiatom 
872.324 zł, Towarzystwom zaliczkowym 
312.201 zł, pożyczki wóksłe 2 miljony 
185.949 zł, zaliezkia zastawy papierów war- 
tościowych 43.260 zł, 1. w zkimieżące po: 
kryte papierami warłośyiiwiw 3 miljony 8559 zł, 
rachunki zakładów drtowych 54%.676 
sł itd. W stania biernyh wykazaue są wkładki 
16 miljonów 135.596 zł, sachunki bieżące gmin, 
zakładów publicznych 1 kauc, y ogniowych 96.123 zł., 
odsetki na rok 1887 pobrane 104.338 zł. 

Kapitał wkładxowy wynosił z końcem r. 
1885 na 42.354 książeczkach 14,744.971 zł, w r. 
1886 włożyło 39.214 stron, między temi 14.582 
nowych książeczek 6,493.447 zł., razem 21,238,419 zł., 
do tego nieodebrane odsetki i do kapitała dopisane 
585.029 zł.; razem 21,823.448 zł. Odebrało 
w tym czasie 41.008 stron z umorzeniem 12.205 
książeczek 5,688.051 zł. — zostaje kapitał wkład- 
kowy 44.781 stron 16,153.396 zł. 36 zł. 

Pożyczki na dobra wynosiły z końcem rohu 
1885 u 244 stron 3,232.387 zł, dano w r. 1886 
12 nowych w kwocie 169.500 zł, z tego spłaciło 
23 stron 239.858 zł, pozostaje u 288 stron 
3,162.033 zł. 

Pożyczki na realności wynosiły u 981 
stron z końcem 1885 r. 5,759.265 zł, w r. 1886 
udzielono nowych pożyczek 84 stronom w kwocie 
591.650 zł. Z tego spłaciło ratami i umorzyło 71 
stron 487.209 zł., zostaje na realności u 994 stron 
5,918.706 zł. 

Pożyczki dla gmin i powiatów wyno- 
siły u 81 stron z końcem 1885 r. 722.832 zł., 
w roku 1886 udzielono nowych pożyczek 10 stro- 
nom w kwocie 200.600 zł. Z rego spłaciły ratami 
i umorzyły 2 strony 51.107 zł., zostaje stan po- 
życzek dla gmin i powiatów u 89 stron 872.324 zł. 

Pożyczki dla Tow. zaliezk. wynosiły u 
42 stron z końcem 1885 roku 327.535 zł, w roku 
1886 udzielono 58,637 zł. Z tego spłaciły ratami 
i umorzyły 2. strony 68.971 zł, zostaje stan 
tychże u 40 stron 312.201 zł. 

Weksle eskontowane wynosiły z końcem 
1885 roku 1,478.480 zł, w roku 1886 eskontowano 
1,543.921 zł., a ściągnięto 6,886.452 zł, zostaje 
na weksłach 2,135.949 zł, 

Zaliczki na zastaw papierów wart. wyn” 
siły z końcem 1885 roku 49.449 zł, w roku 15% 
udzielono nowych zaliczek 21,195 zł, a ściągnięto 
27.881 zł., zostaje stan tychże 43.268. 

Pojedyncze fundusze osobno administro- 
wane tak się przedstawiają: fundusz rezerwowy 
1,656.585 zł. 30 et., fundusz emerytury 284.231 zł, 
54 ot, fundacja pamiątkowa gal. Kasy oszczędności 
300.032 zł. 91 ct, fundusz stypendyjny dla dzieci 
urzędników gal. K. o. 7178 zł. 80 et., fundacja na- 
gród dla sług 10.087 zł. 47 ct, depozyta kaucyj 
i obce 9367 zł. 58 ct. 

Godnym uwagi, a i ciekawym zarazem jest wy- 
kaz wkładek i zwrotów od początku założe- 
nia Kasy oszczędności w r. 1844 aż po roku 1886. 
Otóż w r. 1844 włożyło na książeczki oszi zędności 
10.062 stron kwotę 1,092.852 złr.; zwroty 1620 
stronom wynosiły 152.601 złr. Odtąd zarówno 
ilość stron, jak i włożonych pieniędzy, ciągle rosła, a 
w r. 1848 liczba stron, wkładających oszczędności, 
spadła na 4,958, a suma włożonych pieniędzy na 
420.468 złr., podezas gdy wyjęło w tym roku 12.665 
stron 1,183.4%0 złr. W następnych latach” polepsza 
się stan, a wreszcie w roku 1852 powraca do pjer- 
wotnego z r. 1844. W r. 1858 zmniejsza się znowu 
liczba wkładek, a zwiększa zwrotów, W roku 1860 
wkładki powracają do sumy 1,159.301 złr., W na- 
stępnym roku spadają, w 1862 P?noszą się nieco, a 
w pamiętnym rokn 1863 zmniejszają się do niezwykle 
niskiej kwoty 78.714 złr., podczas gdy zwroty, które 
od r. 1859 ciągle rosły, dochodzą w tym roku do 
sumy 1,042.541 złr. W roku 1866 dopiero podnoszą 
się wkładki do sumy 1,348.000, a zwroty ciągle jesz- 
cze przewyższają miljon. W roku 1873 wkładki i 
zwroty wj noszą przeszło po 8 miljony i niemal się 
równoważą, w r. 1876 dochodzą wkładki do 5,176.495 
złr., a zwroty do 5,148.521 złr., w r 1880 spadają 
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wkładki do 2,229.725 złr., a zwroty o 230.000 je 
przewyższają. W ciągu ostatnich trzech lat tak się 
rzecz przedstawia: 

r. 1884: wkładki 5,880.902 zł., zwroty 5,800.712 zł. 
„ 1885: 5,715.256 , 5,642.114 , 
„ 1886: 6,493.447 n „  6,688.051 , 

Tyle wkładki jeszcze nigdy nie wynosiły, jak w 
r. 1886, zwroty zaś najwięk ze były w r. 1884. 

P. Zima w konkluzji sprawozdania Dyrekcji 
stawia następujące wnioski: a) przewyżkę z funduszu 
rezerwowego 300/, wydziela się i przeznacza na cele 
dobroczynne. Przewyżka ta wynosi 12.913 zł. 65 ct; 
b) 5000 zł. udziela się Dyrekcji do dyspozycji, a 
1000 zł. na zapomogi dla wdów i sierot po urzędni- 
kach Towarzystwa; c) 2000 zł. przyznaje się naj- 
młodszej córce śp. Rom. Decykiewieza, długoletniego 
komisarza rządowego Towarzystwa; e) 7300 zł. prze- 
znacza się na remunerację dla urzędników i sług To- 
wirzystwa ; d) resztę z «zystego zysku, 74.000 zł., 
przydziela się do funduszu pamiątkowego. 

Wnioski te wszystkie bez dyskusji uchwalono — 
poczem zgromadzenie przyjęło do wiadomości sprawo- 
zdanie syndyka, komisji rewizyjnej Wydziału i Towa- 
rzystwa, wnoszącej uznanie i absolutorjam dla Dyrekcji 
i wydziału, a następnie przystąpiono do wyborów. 

Do komisji rewizyjnej w miejsce chorego 
Wacława Jląbrowskiego wybrano Jerzego hr. Bor- 
kowskiego. 

Zastępca naczelnego dyrektora na pro- 
ponowanych pp. Jasińskiego, Szemelowskiego i Kratte- 
ra, wybrano p. Aleksandra Jasińskiego. 

Członkami wydziału wybrani zostali 
pp. dr. J. Czaykowski, dr. M. Kabath, dr. Alf. Bie- 
siadeeki, Jakób Wiktor, dr. G. Hailig-Hailingen i dr. 
Alfr. bar. Kanne. 

Syndykiem Kasy w miejsce śp. dra Maly'ego 
po zrzeczeniu się na rzecz młodszych sił dra Kabatha 
i Czajkowskiego, wybrany został dr. G. Małachowski. 

Członkami Dyrekcji wybrani zostali pp. Jul. 
Szemelowski, Aleks. Tehoóznicki, Maurycy Hoffman, 
Jul. Zacharjewicz i Kaz. Laskowski. 

Wybrano proponowanych członkami Tow. 
pp. M. Borkowskiego, St. Polanowskiego, Józ. 
Gizowskiego, Emila hr, Potockiego. Jana Breuera, 
właśc. dóbr, Adolfa bar. Jorkasch-Kocha, wiee-prez. 
kr. Dyr. Sk., Kornela Wintera, radcę Nam., Kaz 
Laskowskiego, starostę, dra St. Krzyżanowskiego, adw., 
Jul. Zacharjewicza, prof., Z. Kędzierskiego, budown., 
Jal. Mikolasza, fabr., K. Szayera, kupca, K. Kropiow- 
skiego, krawca, F, Grossa, cukiernika, i A. Kocha- 
nowskiego, aptekarza. 

Dyrektor p. Fr. Zima imieniem Dyrekcji refe- 
ruje sprawę sprzedaży dotychczasowego budynku Kasy 
Oszczędności; zakupna gruntu, na którym się mieści 
hotel Angielski, pod budowę nowego gmachu Kasy 
Oszczędności i sprawę przeznaczenia 400.000 złr. z 
fundacji pamiątkowej Kasy Oszezęd. na budowę gma- 
chu dla szkoły i Muzeum przemysłowego. Szan. spra- 
wozdawea wykazuje, że w dotychczasowym budynku 
Kasa Oszczędności nie może się pomieścić Był on 
dobrym w r 1868, gdy bylo 19,000 jinteresentów. a 
kapitał wkładkowy wynosił 4 miljonów, ale dziś, 
gdr liczba interesenów wzrosła do 44.000. > kapitał 
wkładowy do 16%, nutjonów, jest za szeznn?© Prze 
rablać | dobndowewać nie onłąciłoby się, bo to by 
kosziwwato około 60.000 złr. W sprawie przeznacze: 
nia 400.000 z Ďindacji pamiątkowej na gmach dla 
szkoły przemysiowęj -— przytoczył szan. dyrektor 
motywa, których większą już część podaliśmy onegdaj, 
pisząc o wnioskach Dyrekcji Kasy oszczędności. 

W rezultacie uchwalono: 

1) poleca się Dyrekcji, aby dotychczasowy gmach 
Kasy oszczędn. sprzedała, jednak nie za cenę niższą 
jak 131.778 złr., 2) poleca się Dyrekcji, by za 
60.000 złr. zakupiła od gm. m. Lwowa grunt, na 
którym się obecnie mieści hotel Angielski, 3) aby 
rozpisała konkurs architektów na plany pod budowę 
nowego gmachu dla Kasy oszczędności, 4) przeznącza 
się 400.000 na rzecz wybudowania gmachu dla 
szkoły i muzeum przemysłowego. Bez dyskasji u- 
chwalono. 

Ożywiona rozprawa wszczęła się co do rozdziału 
kwoty 7.000 złr. na cele dobroczynne. Prezydent Pro- 
kuratorji Skarbu, radca Podlewski, domagał się pod- 
wyższenia subwencji dlągiobroczynnych instytucyj : 
„Przytuliska sierót pod opieką Św. Józefa* i dla „Za- 
kładu św. Teresy", a wnosił natomiast umniejszenie 
Ekonomkom o 100 złr. i niedanie 200 złr. na wyda- 
wnietwo mo0s?mosa. P. Gubrynowicz popierał udziele= 
nie subwoncji Kosmosowż, a wniósł natomiast edo?" 
wienie zapomogi „Gwieździe" i „Domowi opieki dla 
sług“. P. B. Augustynowicz bronił „Gwiazdy 1 pro- 
ponował przyjęcie en bloc wniosków DyzekFii. Przy 
głosowaniu utrzymał się wniosek ragof Podlewskiego 
o podwyższenie dwom zakładom ; Sierot i zmniej- 
szenie dotacji Ekonomkom o 190 24!» jako też wnio- 
ski p. Gubrynowicza o nieudeielenie subwencji  Gwie- 
ździe* i „Domowi opieki dle sług . Wniosek p. Onysz- 
kiewieza o subwencję dle Towarzystwa akadem, „Bra- 
tniej pomocy”, a zmniejszenie jej dla Tow, muzycznego, 
odrzucono. Subwencje więć w ten Sposób rozdano : 

Zakład ciemnych 500 zr., głuchoniemych 500, 
Ochroniśi chrześć. małych dzieci 500, Tow. dam do- 
broczynności #90, Tow, pań miłos. Św. Winceniego 
a Paulo 200, low, św. Wincentego a Paulo na zupę 
rurafordzką 200, Tow. „Opatrzność“ na dom pracy 
300, Tow. kuchni lud. chrześć. 300, Zarząd I. ku- 
enni lud, izrael. 200, Qchronka chłopców pod opieką 
św. Antoniego 100, Przytulisko sierót pod opieką św. 
Józefa 300, Zgromadzenie SS. Opatrzności dla zakładu 
św. Teresy 300, Przełoł, Sióstr mił. na szpital ubo- 
gich św. Wine. 800, Szpitalik św. Zofji dla dzieci 
200, Tow. PP. „Ekonomek 100, Tow. św. Józefa z 
Arymatei 100, Stowarzyszenie „Pracy kobiet“ 100, 
Tow. opieki weteranów polsk. 200, Tow. bratn. po- 
mocy słuch. Politechniki lwowskiej 100, Lecznica 
lwowska %00, ÓW. gimn. „Sokół“ 200, Tow. muz. 
500, Na wydawnictwo pisma Kosmos 200, Stowarz. 
„Szkolna pomoc" 100, Internat św. Jozafata dla uczni 
semin. Banoz, 100, Tow. pomocy naukowej 200, Tow. 
RT ‘udowej dla Lwowa i okolicy 200, Internat 
-oti Zmartwychwstańców 200, Zakład wychow. 
© Qt pod zarządem PP. Bazyljanek 200; razem 
1.000 zły, 

Postawiono w końcu wniosek, aby Dyrekcja roz- 
patrzyła się, czyby na przyszłość, zamiast 7.000 złr., 
nie można rozdzielać więcej, np. 10.00 złr. Dla braku 
Jednak kompletu, wniosku tego pod głosowanie nie 
poddano. 


KRONIKA. 


Nekrologja. Aleksander Gnoiński, żołnierz 
z 1830/31 roku, brat b. prezydenta in. Lwowa, 
zmarł w piątek rano we Lwowie w 74 roku swego 
zasłużonego dla ojezyzny żywota. Spokój jego popio- 
łom! — Andrzej Bąkowski, uczestnik powstania 
listopadowego, więzień stanu z roku 1846, także 
czynny w r. 1868, zmarł d. 18. bm. w Starych 
Brodach w 81 roku życia, do ostatniego czasu zajęty 
żywo losami Polski. — W Paryżu zmarł były mi- 
nister wojny, jenerał Farre. 


Kalendarz. Niedziela (27.): Ruperta — B0B% 
bł. Wschód słońca o godz. 5. min. 56, za0d0% 
godz. 6. min. 15. 

Kalend. myśliwski. W marcu wolno M 
łować: na słonki, dropie i pardwy, cietrzewie 
głuszee, i ptactwo wodne i błotne w ogólnośi a O 1 

Nabożeństwa żałobne za śp. Kraszewskić F: 
Wezoraj dnia 26. oabyło się staraniem Reprezent 
m. Kołomyi nabożeństwo w tamtejszym kościele P 
fialnym, w środę zaś dnia 30. bm. urządza nabo% 
stwo w Białej tamtejsza „Czytelnia polska“, 

Z Wiednia telegrafują nam: Staraniem pols 
Stowarzyszeń „Ognisko“, „Zgoda“ i Przytulisko“ 
było się w sobotę d. 26. bm. o godz. 10. rano 
lenne nabożeństwo żałobne w Votiykirche 
spokój duszy śp. Kraszewskiego. Nabożeństwo W 
cznej asystencji duchowieństwa odprawił poseł 
kan. Ruczka. Kościół był przepełniony posłami, 
dzieżą i robotnikami Z posłów polskich było obecny? 
badzo wielu a między nimi i p. Grocholski, z IE 
panów przybył tylko Polanowski. z ruskich zaś 
słów Ozarkiewiez i Ochrymowicz, wielu było 
posłów ezsskich i prezes Klubu czeskiego Rieg 
Kobiet było na nabożeństwie mnóstwo, a niet 
wszystkie w żałobie. | 

W fejletonie rozpoczynamy dziś druk jedną 
ostatnich powieści J. I. Kraszewskiego „Nad pr“ 
paścią*. Powieść tę otrzymaliśmy zaledwie na ki 
tygodni przed smiercią znakomitego naszego powieść” 
pisarza. f 

Mianowania. Pan namiestnik zamianował koi 
pistów Namiestnictwa: Józefa Kazimierza Jagoszć 
wskiego w Gorlicach, dr. Stanisława Nowosieleckief 
w Żółkwi, i Stanisława Zimnego we Lwowie, pr 
zorycznymi komisarzami powiatowymi; a praktyk | 
tów konceptowych: Juljana Napadiewicza w Bik 
Wiktora Dżerowicza w Łańcucie i Eugenjusza Dil 
we Lwowie, prowizorycznymi koneepistami Nami 
stnictwa, z 

Przeniesienia. Pan namiestnik przeniósł kome 
sarza powiatowego Józefa Wołoszyńskiego z Niska 6 
Namiestniectwa; koneepistów Namiestnictwa : Wi 
Dżerowicza z Łańcuta do Niska i Eugeniusza PDE | 
z Namiestnietwa do Naawórnej, a praktykantów 49 
ceptowych Namiestnictwa: Aleksandra Stacha z | 
do Złoczowa, Adama Spirydjona Telichowskiego £ 
dwórnej do Śniatyna, Piotra Przybylskiego n -Jar08 
wia do Łańcuta, Zygmunta Rettingera ze Złocz 
do Namiestnictwa, Seweryna Semlera z Brodów *. 
Namiestnictwa, Mieczysława Jakóba  Kaliniewicza * 
Namiesinietwa do Kosowa i Juljana Bolesława 
trowskiego 2 Namiestnictwa do Tłumacza. 


Nowe urzędy pocztowe otwarte zostały w ™ 
chostawcach, pow. husiatyńskim i Koniuchach P= i 
brzeżańskim. 
Sfałszowane kupony. Ze Lwowa nadesł 
onegdaj do Tow. Allgemeine TVersorgungansB i 
w Wiedniu kilka kuponów, pochodzących od WIEŻ 
wianych przez Tow. skryptów na renty (Kenw 
schein). Jak następnie okazało się, kilka z nich PR 
ło te same numera, były więc podrobione. Zawiż” 
miona o tem lwowska Dyrekcja policji rozpoczęł8 
szukiwania i w krótkim przeciągu czasu udało T 
wyśledzić sprawcę w osobie Franciszka H.. bI*ŚĄ 
oficera, obecnie dyetarjusza. Dochodzenie wykazało * 
H: sprzedał kilka kuponów p. Oskarowi Kreyser" 
komnndatarjuszowi wspomnianego Towarzystwa, 
zaś p. Emiłowi Schenkowi, radey rachunkowemu P* 
Sądzie. krajowym. Kupony były wykonane nadzy 
łudząco, tak, że na pierwszy rzut oka nie można,” 
ło rozpoznać, że są to falsyfikaty. Fałszerz 0# 
widocznie czcionek i odpowiednich masaga  <Brz) ' 
wizji dokonanej w mieszkaniu H. przy ul. "meg 
nej, przekonano się nadto, że fałszerz kuponów % 
się także fabrykowaniem marek pocztowych, a 
ten sposób, że z używanych marek obcinał czę 
której wybita jest [pieczęć pocztowa i z dwóch Fa 
jedną niby nową. P. H. posiadał bardzo obfity Mg ` 
farb, tuszów i wiele innych rzeczy potrzebuje 
fabrykacji wspomnianych wyżej przedmiotów, * 
mu niestety policje skonfiskowała, a całą spainis i 
dała Prokuratorji Państwa do dalszego -doi0®” 
(m) %'ejna ze strachami. W suterenavii dos 
przy ul. Ormiańskigj l. 20 mieszkało ki d A 
ków wraz z áomami i całem stadem małych dzin 
lała ta „niby jedna familja żyła spokojnie, spiata 
nocy snem błogosławionych. Aż ty, umiera 
(YA 


sf 


śoistelko domu pani W. «które przed zgonem 
się wyrazić przed ezazącymi, iż niechybnie pot 
tamtego świa» i spacerować będzie po ziemi. SWĄ 
ogarnął wszystkich lokatorów, a szczególnie 9% 
mieszkających „pod ziemią“. Nieboszezkę tymos 
ułożono na katafalku i wszystko zdawało się WAJ 
porzadku Nadchodzi jednak noc, a z nią godzine 
ulubiona godzina duchów. Lokatorowie  sutere? , 
wają się z łóżek, pot któremi coś „trzeszczy + 
chwilę spada z komody bochenek chleba, a nim 
łali zapalić lampę, zobaczyli białą rękę kobiecą, 
joną w sztylet. Następuje płacz i zgrzytanie 
wszyscy wybiegają na podwórze, robi się awa 
nadchodzi wreszcie straż bezpieczeństwa, złożona * 
żołnierzy policyjnych i rewizorów  Mołczanowsiććć 
Distlera i Tauleca. Dzielni nasi stróże bezpieczeń 8”, 
postanawiają rzecz dokładnie zbadać, a w ostareczi” 
razie stoczyć zaciętą walkę z niespokojuemi duch 
Wchodzą więc do suteren, a za nimi wszyscy, 
katorowie. Po odbytej rewizji pomieszkania, przy * 
rej nie znaleziono nic podejrzanego, p. Mołezanow e 
który objął dowództwa nad zbrojnym oddziałem, 75, 
robotnikom napowrót zająć opróżnione łóżka, 4% 
każdemu z nich asystencję w osobie policjanta. % 
zaś siada na środku pokoju, trzymając w qogotł 
pudełko zapałek. Przestraszeni lokatorowie tyt 
sem powłazili z głowami pod kołdry i słychać było fiá 
konwulsyjne dygotanie zębami. Lampe zgaszónó, $> 
duchy, jak wiadomo, nie lubią światła. Rozpocy 
się przedstawienie. Najpierw „coś“ skrobie po 
łóżkach, za chwilę pada z pieca garnek, tuż % 
niego: bochenek chleba, leżący na komodzie. Pan *% 
czanowski świeci ciągle zapałki, aie niestety 
zobaczyć nie można. Następuje ostatni, ale najgw*. 
wniejszy atak upiorów. Oto obraz, który był 
szony nad komodą, spada z trzaskiem w przeciwió” 
stronę pokoju. Zapałają więc lampę, ale ducha 7 
czyć nie mogą. Prze:trach mieszkańców wzmašť 
coraz bardziej, a straż bezpieczeństwa ze wstydel 
stępuje z pola walki bez dobycia broni. Pozostaj % 
dnak najodważniejszy, kapral Haftarski, który "i 
na środku pokoju i półgłosem wzywa strach) 4 
walki. Lampa była zapalona. Wtem ze stołu wów. 
się biała ręka, chwyta za sztylet i godzi w Ma 
żołnierza. Ten, przestraszony, wyciąga z pochwj zę, 
blę, lecz w chwili, gay wymierza cios w białą 
ta znika, a nasz bohater zemdlony pada na ay 


eT d 
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Lokatorowie wyskakują powtórnie z łóżek, Sou 
kają na podwórze, a następnego dnia tn grem% irgo 
szczają siedlisko duchów..., których nawet iwo” 
policjanei poskromić nie zdołali. TE 

Oto jest dokładny przebieg historji waki pe 
strachami,“ mieszkającymi przy ul. Ormiańskie'., ge 
wiony ściśle podług opowiadania wspomnisny ob 
tektywów. $ 

a tacy, którzy utrzymują, że duchy 9** e 
prawdziwemi, złośliwi przeczą jednak temu 1 


LU 


że upiorem o , posiadającym „siłę nadprzyrodzoną“, 
był jeden z lo atorów, który ma ten niepiękny zwy- 
Sj zalegania z komornem. Chciał on w ten sposób 
Ułątwić sobie i swoim towarzyszom opuszczenie w ła- 
twy sposób zajmowanych suteren. 
Prawdopodobnie najgorzej wyszedł na tem spad- 
bierea pani W., który będzie się musiał pożegnać 
la zawsze z zaległym czynszem. 
A = W każdym razie bawiący w naszem mieście pre- 
M Midigjtator p. Robert mógłby był w danym wypadku 
dzielić straży bezpieczeństwa nietylko cennych wska- 
%wek, ale i przyjść jej z pomocą... Szkoda więc, że 
80 nie wezwano. 
Hotel de la Paix, w którym umarł Kraszewski, 


de małym hotelem, uczęszczanym zwykle przez osoby 
t 


Wysoko postawione w społeczeństwie. W czasie swojej 
Bodzóż, po Europie, Skobelew, bawiąc w Genewie, 
zymywał się w tym hotelu, poźniej rosyjski mi- 
İster spraw zagranicznych Giers, a nawet pokoje 
Igo miały zaszczyt oglądania w swoich murach księ- 
tia Walji. 

Jadąc z kolei przez ruz du Mont-Blanc, nie do- 
kżdżając do wielkiego i pięknego nowego mostu, rzuconego 
Przez Rodan, wypływający tu z jeziora, zawraca się 
üa lewo około narożnego hotelu de Russie na quai 
de Berg. W tej właśnie linji, między Motel de 

ssie a wspaniałym, w zupełnym stylu odrodzenia 
wzniesionym pomnikiem księcia brunswiekiego, stoi 
mały hotelik de ła Paix, leżący naprzeciwko prawie 
Przystani parostatków. Hotel ten ceniony jest przez 
%amożnych cudzoziemców przedewszystkiem dla pięk- 

h widoków. O kiikanaście kroków od niego ol- 
brzymi pomnik księcia brunswiekiego, otoczony prze- 
Biękną balustradą z blado-różowego marmuru, okoloną 
Wiecznie zielonym gazonem, na tle którego rozrzucone 
Śrząki róż, strzyżonej tui, cyprysów, a dalej sze- 
Okiem ramieniem otaczają podnóże pomnika szpaleru 
darów, Z frontowych okien hotelu widać błękitne 
le lemańskiego jeziora, w dalekiej perspektywie 
Wiecznie śniegiem pokryty szczyt najwyższy Alp — 
Mont.Blanc — który fantazja ludowa porównywa do 
È lącego Napoleona I-go. Istotnie,  wpatrzywszy 
w jasne, białe kontury szezytu, dostrzega się profil 
Spiącego człowieka i zdaje się widzieć załamy olbrzy- 
lego czoła, nosa i ust. Na prawo z okien hotelu 
Mać długie pasmo gór jurajskich, w błękitną mgłę 
Vinięte, a na lewo czubek Mol i pagórkowaty brzeg 
Babandji, pokryty winnicami, odgrodzony 0d pasma 

Mont-Blanc górą Voron, ulubionem miejscem 
Wycieczek Genewczyków. , 

Potrójne zabójstwo. Opisaliśmy onegdaj stra- 
Kene morderstwo popełnione w zeszłym tygodniu w 
g" przy ulicy Montaigne, i dodaliśmy, że policja 
uży z 


na tropie złoczyńcy, a niektóre pisma nasze 
ymały nawet telegramy (!), że takowy 
schwytany w Marsylji. 
Rzecz przedstawia się jednak nieco inaczej. Oto 
ym podejrzanym lokalu Marsylji, jakiś jego- 
slic, © względy — ofiarował miejscowej nimfie 
DY ako ki adzany brylantami. 
Nie P ty zegarek „dame i wysadzany bry i 
SZona, kła -do takich podarków marmozela, ucie- 
„pa „ — pobiegła pochwalić się prezentem przed 
reama domas. Doświadczonej tej matronie, wydał się 
podarek ów podejrzanego pochodzenia, bojąc 
TE skandalu, dała m "AKR policji. AM 
ie panicz ulotmł się tymczasem. 
Zawiadomiona już wówczas o popełnienem w Pa- 
2u morderstwie, i czuwająca policja marsylska za- 
Ądziła natychmiast energiczne poszukiwania zbiega, 
w iuniemaniu, iż może on być tym, który morderstwa 
e opuścił, Niedługo udało się też schwytać owego 
„SU TOzdąwcę zegarków. W protokole badawczym 
SPlerą sią on energicznie wszelkiego udziału w mor- 
t e — i saprzecza stasowezo, jakoby owej pan- 
ofiarował zegarek. Rewizja w jego mieszkaniu za- 
w nie wykryła też nie podejrzanego, skonsta 
ft no tylko, że przed kilkoma dniami przybył do 
Naj Podał następnie, że nazywa się 


arzy jj, 
kg” Regnault (zamordowana) znał, 


o 


i 
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Promcini, i że 
i był jej kochan 
m. Obawa zaś przed skandalem, gdy wskutek za- 
| R: wykryje się jego z nią stosunek, skłoniła 
| wągaśiniego do formalnej ucieczki z Paryża. Prawdzi- 
y“ nazwiska skonstatowano, jak niemniej, iż zmał 
kę Regnault, znaleziono bowiem w jej mieszkaniu 
*5f bilety wizytowe. 
„_ W Paryżu mieszkał Promcini u niejakiej Saba- 
o swej kochanki. Badana, zeznału ta osoba, że w 
dalej w której zabójstwo zostało popełnione, nie wy- 
4 jednaj 3 Promcini Z domu. Zeznania jej wydały się 
zioną olicji podejrzanej: wartości, gdyż została uwię- 
ale - „ "zeciw Promciniemu przemawia jedynie do- 
Wa ÓW zegarek, dany dziewczynie, a co niepod- 
gSa vajmniejazej wątpliwości. — Zachodzi tylko py- 
Dog, czy Zegarek ten był własnością M. Reguault. 
- 5 nie zdołano tego faktu sprawdzić. Innych 
byka ea dowodów winy Promciniego nie ma. Są 
kości podejrzenia, wywołane może zbiegiem  okolicz- 


Świadectwa osób znających Promciniego, są nad- 


to dosyć dlań przychylne. Policja paryzka śledzi toż 
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Telegram : Adres: 
Bolesław Mikuliński Bolesław Mikuliński 
Lwów. we Lwowie, Plae Ilalieki 1. 12. 


CLAYTON & SHUTTLEWORTH 


we Lwowie, przy ulicy Grodeckiej l. 22, 


Polecają na zbliżający się sezon wiosennych zasiewów pługi, brony, 
alce, kultywatory, siewniki rzędowe, siewniki szerokos 

tne i t. d. własnego wyrobu; zaś jako wyłączni zastępcy Rud. 
wersalne pługi, siewniki i t. d. znane 


Saoka polecają tegoż uni 


z doskonałości. 
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Hoi 


at n godna: 
BOLESLAW MIKULINSKI * Miya wodi: 
dostawca Ee a aak T "R Karola Ludwika sd 


poleca P. T. Publiczności swół 


MAGAZYN i PRACOWNIĘ SUKIEŃ M 


we Lwosie, Plac Halicki L. 12. 


Na każdą porę roku otrzymuje wielki 
msteryj z pierwszorzędnych fabryk, 
Wykonuje wszelkie suknie jak naj taranniei podług Najnow szej 
mody po cenie umiarkowanej. | 


Reperacje uskuteczniają dokładnie i tanio maszynami pemos= 
czemi w swym warstacie pędzonym parą. 


_ Skład komisowy mają pp. L. S. Czekoński w Czortkowie. 
SMG" Ilustrowane cenniki gratis i franco. "SMG 


zeme 


DZIENNIK POLSKI z dnia 27. Marca 1337r. 
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dalej, szczególniej niejakiego Śreisslera, którego wi- 
dziano ostatniego w domu M. Regnault, i z rozmai- 
tysh poszlaków jest moeno podejrzanym o popełnienie 
morderstwa. Czy tylko Promeini, któtego narodowości 
dotąd nie skonstatowano, gdyż po akcencie wygląda 
prędzej na Niemca niż na Włocha — otóż czy Prem- 
cini i Geissler nie będą jedną i tą samą osobą. 

Znana zręczność policji francuskiej nie każe nam 
jednak długo czekać na wyjaśnienie zagadki. 

Ostatnie śnieżne zamiecie mocno się dały czuć 
za granicą. W prowincji weneckiej, zamieć Śnieżna 
była tak silną, że wszystkie pociągi zostały wstrzy- 
mane, a jeden z nich pod Udine został zasypany 
śniegiem i pasażerom dowożono żywność. W spółcze- 
śnie uragan zatopił w Samej Wenecji 9 wielkich 
statków z ładunkiem żelaza. W Szwajcarji na wielu 
linjach kolei żelaznej, zostało przerwana komunikacja, 
a w Londynie w niektórych dzielnicach, Śnieg pokrył | 
ulice warstwą grubą na 10 cali, mgła zaś była tak 
gęsta, że o kilka kroków nie nie było widać; stan- 
greci musieli iść przy koniach i prowadzić je za 
cugle. 

Od Administracji. Upraszamy szanownych pre- 
numeratorów Błuszczu, aby w razie nieotrzyma- 
nia takowego zecheieli natychmiast upomnieć się 0 
brakujący numer. Reklamacje spóźnione, jak się czę- 
sto zdarza, po kilku dniach a nawet tygodniach, nie 
mogą być uwzględnione, gdyż najczęściej odnośny nu- 
mer jest już wyczerpany. 


Wiadomaści literackie i artystyczne. 


Wiadomości osobiste. Pani Adolfina Zimajer 
przybyła do Warszawy, gdzie ma jako gość wystąpić 
kilka razy. — Alfred Gritnfeld otrzymał tytuł 
nadwornego pianisty nie.nieckiego. 

Drugi odczyt prof. Strakoscha 
wołany. 

Program dzisiejszego Ill. koncertu Tow 
muzycznego, który odbędzie się w południe o godz. 
wpół do 1. w sali Towarzystwa pod kierunkiem p. 
A. Hrimali (dyrektora Tow. muzycznego w Czer- 
niowcach), jest następujący: 1. Noskowski „Morskie 
oko,“ uwertura koncertowa na wielką orkiestrę. 2. E. 
Kremser, Starotlamandzkic pieśni ludowe (ze zbioru 
Adriana Valeriusza z r. 1626), ułożone na tenor i 
baryton, solo, chór męski i orkiestrę. 3. Mendelsohn, 
Symfonia (a-dur): a) Allegro vivace, b) Andante con 
meto, e) Moderato, d) Saltarello. 
* 


został od- 


* 


Z teatru. Bohaterem onegdajszego wieczoru 
był p. Zboiński, który zbierał główną część okla- 
sków za wyborną kreację księcia „Panie Kochanku” 
w znanej anegdocie dramatycznej śp. Kraszewskiego. 
W istocie gia artysty pełna zamaszystege, serdecz- 
nego humoru, wsparta wyborną jego indywidualno- 
ścią w tego rodzaju rolach, każe się nam pisać na 
zdanie ogółu, zaliczające Radziwiłła do najlepszych 
kreacyj p. Zboińskiego. Dziarskim Syruciem był p. 
Woleński, a charakterystycznym Łopuskim p. Rusz- 
kowski, Miłą Leosią była panna Pysznik. Rola jene- 
rałowej Morawskiej nie leży w zakresie talentu pani 
Grostyńskiej.j Wystawa satuki pozostawiała wiele do 


życzenia, dworzanie radziwiłłowscy wyglądali bardzo 
biednie. 


Po trzecim akcie odsłoniono śliczny obraz z żywych 
osób, przedstawiający celniejsze postacie z powieści 
Kraszewskiego. W okół uwieńczonego biustu zmar- 
łego pisarza ujrzeliśmy malownicze grupy z „Chaty 
za wsią,” „Starej Baśni,” „Miodu Kasztelańskiego," 
„Panie Kochanku,* „Równego wojewodzie.“ Trzy razy 
podnieść musiano zasłonę nw Żądanie publiczności. 
Układem obrazu zajmował się p. Zboiński. 

Przedstawienie onegdajsze odbyło się ku uczczeniu 
pamięci Kraszewskiego. 


o 
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Ruch Stowarzyszeń. 


Lwogy) Towarzyst*o wzajemnego kredytu we 
Pak Onegdaj o godzinie 5. odbyło się Walne 
i zente członków tegoż Towarzystwa.  Przedło- 
żone sprawozdanie Dyrekcji za rok 1886 zaznacza 
na wstępie, „że pomimo wszelkich starań Dyrekcji i 
Rady nadzorczej okazał się bardzo nieprzychylnym 
Towarzystwu Bink krajowy, który bez żadnej przy- 
czyny i mimo kilkakrotnie powtórzonego przychyl- 
nego — acz słusznego i prawdziwego — zaopinio- 
wania i poparcia sprawy Towarzystwa przez Patronat 
związku stowarzyszeń, odmówił i dalej odmawia kre- 
dytu Towarzystwu a nawet pierwszorzędne weksie 
wprost odrzucał i dawniej udzielany kredyt wekslowy 
całkowicie ściąga — chociaż piśmiennie przyrzekł 
udzielenie takowego do wysokości 10.000 złr.*. 

końcem roku 1886 liczyło Towarzystwo 526 
członków. Kwota udziałów przez 564 członków de- 
Ry 6 wynosiła 49.254 złr., wpłacone udziały zaś 
22.346 złr. cnt. Fundusz rezerwowy wynosił 
1.953 złr. 99 ent. czyli 8'78'/, udziałów wpłaco- 
nych a z tego przypada w przecięciu 3 złr. 11'/, cnt. 


a 
z SE 
TEZ 


À i 


sén 


ślem, jest natychmiast 


ĘZKICH 


1330 3—0 


wybór 


IW) 
w Nowem mieście 


dciej stacji kolei Łupkowskiej za Przemy- 


do wydzierżawienia lub do sprzedania, 


Bliższych szczegółów udziela Dr. Tar- 
nawski, adwokat krajowy w Przemyślu. 


TEODOR REINER, 


koncesjonowany przez władze główny 


na jednego ezłonka. Cały majątek Towarzystwa wy- 
nosił w udziałach wpłaconych 22.246 złr. 80 ent. 
Wkładki oszczędności wynosiły tylko 18.565 złr. 26 
cdt Weksli eskontowało i reeskontowało Towarzystwo 
456 na sumę 109.194 złr. 95 ent. Pożyczek pozo- 
stało z roku 1885 — 485 w sumie 63.244 złr. 2% 
cut., zaś w ciągu roku 1886 udzielono nowych po- 
życzek 1171 w sumie 138.515 złr. 67 cent. Na to 
spłacono 1238 pożyczek na sumę 148.457 złr. 22 
ent., a więe pozostało z końcem 1886 roku 418 na 
sumę 58.302 złr. 72 ent. W tej sumie znajdowało 
się pożyczek ma 262 złr. 97 cnt. przepadłych a 
1.765 złr. wątpliwych. Obrót kasowy w r. 1886 wy- 
nosił 584.391 złr. 70 cnt, zaś czysty dochód 1.479 
złr. 1 cnt. 

Nad sprawozdaniem tem wywiązała się dłuższa 
dyskusja, w której brali udział pp. Walichiewicz, 
Kużuiewicz, dr. Krosiński, Lech i adw. dr. Krów- 
czyński. P. Walichiewiez, który w sposób nader gwał- 
towny występował przeciw dyrektorowi Banku krajo- 
wego dr. Zgórskiemu, przypisując temuż całą winę 
odmówienia Towarzystwu przez Bank krajowy kredytu 
postawił wniosek : i 

„Walne Zgromadzenie wyraża ubolewanie, że 
Dyrekcja Banku krajowego, mimo przychylnej opinji 
Patronatn „Związku stowarzyszeń zamknęła Towarzy- 
stwu kredyt cenzurowany i niecenzurowany." Wniosek 
ten przeszedł prawie jednogłośnie, poczem przyjęto do 
zatwierdzającej wiadomości sprawozdanie Dyrekcji. Na 
wniosek komisji kontrolującej udzielono Dyrekeji abso- 
lutorjum i przez powstanie wyrażono podziękowanie 
za gorliwe zajmowanie się sprawami Towarzystwa. 
Na wniosek Rady nadzorczej czysty zysk z r. 1886 
rozdzielono w sposób następujący: a) 107/, przydzie- 
lono do funduszu rezerwowego tj. 147 złr. 9 ct., b) 
na odpisanie pięciu przepadłych pozycji przeznaczono 
262 złr. 97 ct., ©) 40, na dywidendy od wpłaconych 
udziałów subskrybowanych w kwocie 18.769 złr. tj. 
750 złr. 76 ct, d) na remumeracje dla urzędników 
i sług Towarz. 234 złr., e) kwota 83 złr. 38 et. ma 
być przeniesioną na rachunek zysków r. 1887. 

Wnioski pp. Ruckera i Lecha, ażeby kwoty 750 
złr. 96 ct. nie rozdzielać jako dywidendę lecz obrócić 
na konto dubiosów — odrzucono. Natomiast wniosek 
Rady nadzorczej co do podniesienia wpisowego z 2 złr. 
na 3 złr. — potwierdzono jednogłośnie. 

Do Kady nadzorczej wybrano na lat 3, pp. Breyera 
Emila, Kli:nowicza Jana, Pierożyńskiego Eugeniusza, 
dra Wąsowicza Dunina Mieczysława, i Żółkiewskiego 
Jana; na lat 2, pp. dra Lewakowskiego Marjana, 
Makana Jana i Bachanowskiego Juliana, wreszcie na 
1 rok, pp. Stwiertnię Pawła, Vólpla Walente ;o, Przy- 
szlaka Antoniego i Frankowskiego Franciszka. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 

Komisja reambnlącyjna części kolei lokal- 
nej Bielsko-Kalwarja, a mianowicie z Bielska względnie 
z Białej do Kóz i z Wadowic do Kalwarji, rozpocznie 
się na dniu 19. kwietnia 1887 r. w Białej. 

Wystawa krajowa. W miesiącn września b. r. 
odbędzie się w Krakowie, jak powszechnie wiadomo, 
Wystawa rolniczo-przemysłowa, Według ogłoszonego pro- 
gramu tejże Wystawy, grupa 26 obejmować będzie przed- 
mioty, mające styczność ze sztuką lekarską i naukami 
przyrodniczemi, higieną i farmacją Celem tej grupy jest 
okazanie przed publicznością ruchu naukowego na polu 
badań umiejętnych i naukowych środków pomocniczych 
w najnowszych czasach używanych; dalej przedstawienie 
co w gałęziach przemysłn i rękodzielnictwa, zastósowa- 
nych do farmacji, balneologji, hygieny, leczenia i pielę- 
gnowania chorych w kraju się wyrabia, a zatem nie po- 
trzebuje być sprowadzane z zagranicy; jakie są tych wy- 
robów zaloty i niedostatki i czego zgoła brakuje; wresz* 
cie zapoznanie publiczności z istniejącemi w kraju urzą- 
dzeniami hygienieznemi, oraz z obecnym stanem polskich 
Zakładów zdrojowo-leezniezych. 

Komite wykonawczy Wystawy krajowej w Krakowie 
ustanowił osobną komisję złożoną z pp. Baranieckiego, 
Grabowskiego, Jordana, Korczyńskiego, Lutostańskiego, 
Mikolascha i Stockmara, która powierzoną jej pieczy część 
Wystawy tak ma urządzić, aby przedstawiała jak najdo- 
kłaniejszy obraz produkcji krajowej w zakresie przemy- 

u przyrodniczo-lekarskiego. 

Gałęzie przemysłu w zakresie nauk przyrodniczych, 
medycyny i hygieny, a wśród nich i zdrojowiska kra- 
jowe nie sẹ u nas jeszcze tak poznane i ocenione, jak na 
to zasługują, a to nietyle przez lekarzy, ile przez ogół 
publiezności, która zostaje pod wpływem różnorodnych 
uprzedzeń do swojskiego przemysłu wogóle, a przemysłu 
lekarskiego i zdrojowo-leczniczego w szczególności. Szyb- 
kie usunięcie tych uprzedzeń jest patrjotycznym obowiąz- 
kiem lekarzy i przyrodników a zarazem leży w interesie 
samych przemysłowców i ojczystych zdrojowisk. 

Prócz tego wyroby krśżowego przemysłu w zakresie 
farmacji, balneologji, hygieny, pielęgnowania i leczenia 
chorych wcale prawie nie są znane zagranicą. Zapozna- 
nie przeto z niemi kupców i przemysłowców zagranicz- 
nych, zwidzających Wystawę krakowską, przyczyni się 
niewątpliwie do ożywienia tyle pożądanego wywozu 
wzniankowanych artykułów za granicę, Korzyści więc, 


ekstrakt roślinny 
(Vegełabilien ekstrakt) 
bę S5OBWEIGERA 


leczy pod zwarancją w przeciągu 4 tygodni 

wszystkie skutki onanji, jako to: polucje, 

»słabienie płciowe, oraz będące w począ- 

kach choroby nerwów i mlecza pacierzo- 

rego, wszystkie zaś inne choroby płeiowe 
w jak najkrótszym czasie. 
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Dostać można fiakon po ZZ złr. wra? 
z opisem użycia i korespondencją bezpo- 


NN, 
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w kościele parafjalnym. 


W Kołostkowie poczła Sądowa Nisia 


Owies kanadyjski 


bardzo plenny eylindrowany, 
kilo po 6 złr. z cdstawa do kolei 
przy odbiorze wyzej jak 5 korey. 


Sadzonki i nasiona leśne 


pewnej kiełkowatości przesyła za zaliczką 
Leśnictwc Zassów pod Czarną- 


wynikające z udziału w tegorocznej Wystawie różnych 
ipstytucyj lekarskich, Zakładów zdrojowo-leczniezych i 
przemysłowców wogóle, bardzo są znaczne, skutkiem 
czego nie powinne być lekceważone. Program Wystawy 
obejmuje w zasadzie także przedmioty służby wojskowo- 
lekarskiej i pomocy ochotniczej podczas wojny dotyczące. 
Ze względu na powszechną służbę wojskową i na nie- 
zbędny udział wszystkich lekarzy w pielęgnowaniu ran- 
nych żołnierzy, pożądanem byłoby szczegółowe poznanie 
na Wystawie naszych urządzeń sanitarno-wojskowych. 
Kierując sie temi względami komisja wystawowa 
działając wspólnie z komisją przemysłową Towarzystwa 
lekarskiego krakowskiego, tak w imieniu komitetu Wy- 
stawy, jakoteż w imienin Towarzystwa lekarskiego kra- 
kowskiego, wzywa uprzejmie do przyjęcia udziału w Wy- 
stawie krakowskiej i oświadeza, że chętnie ze swej strony 
udzielać będzie wystaweom grupy 26 wszelkiej pomocy i 
wskazówek w sprawie wzięcia udziału w Wystawie kra- 
kowskiej. Listy adresować należy na ręce przewodniezą- 
cego komisji grupy 26 prof. dr. Korczyńskiego. 


e 
Przegląd polityczny. 

* Dowiadujemy się, że władze przełożone tak 
cywilne jak duchowne wezwały niektórych z pod- 
pisanych na adresie do Aristowa (zobacz dzisiej- 
szy artykuł „Ciekawy dokument*) do wytłumacze- 
nia się i zarządziły odpowiednie dochodzenia. Kon- 
systorz gr. kat. w szczególności pociągnął do od- 
powiedzialności ks. kan. Petruszewicza. ; 

* W podkomisji Izby dep. dla podatku spo- 
żywczego oświadczył reprezentant Rządu szef sek- 
cji Baumgartner, iż Rząd nie może się zgodzić na 
proponowany przez referenta system repartycji po- 
datku spożywczego na prowincji, albowiem wyko- 
nanie jego byłoby nadzwyczaj trudne. Również 
oświadczył się komisarz rządowy przeciw zniesie- 
niu istniejących w miastach linij i rowów akcyzo- 
wych; nie nia jednak nic przeciw temu, aby wziąć 
pod rozwagę wnioski podkomisji co do reformy 
podatku spożywczego w miejscowościach zamknię- 
tych. Rząd nie podnosi zasadniczych zarzutów 
przeciw wciągnieciu wódki jako nowego przedmio- 
tu opodatkowania. Podkomisja uchwaliła następnie 
złożyć sprawozdanie pełnej komisji o rezultatach, 
dotychczasowych swych prac. 

* Z Darmeztadiu, donoszą, że książę Aleksan- 
der Battenberg przyszedł już zupełnie do zdrowia. 

* Katkow, polemizując z komunikatem Praw. 
Wiestnika z dnia 21. b. m., stara się wykazać w 
długim wywodzie, iż dzienniki niemieckie stały w 
sprawie rozstrzelania rokoszan w Bułgarji po stro* 
nie Rejencji i usiłuje wprowadzić w wątpliwość 
zasługi niemieckiego reprezentanta w Bułgazji. 

* Francuska izba deputowanych uchwaliła. 
186 głosami przeciw 86 głosom, dodatkową taksę 
do cla od zboża. 

* Według Express Orient. oświadczyli can- 
kowiści Riza-bejowi, iż chcą z nim traktować, Ja- 
ko z delegatem Wys. Porty, ale nie jako z obroń- 
cą Rejencji, i dodali co do swych żądań w kierun- 
ku polityki spraw zagranicznych, iż jeżeli ich stron- 
nietwo dojdzie do władzy, wówczas odmówi uzna- 
nia wszelkiej przez Rejencję zaciągniętej pożycz- 
ce. Podróż inspekceyjna Radosławowa ma na celu 
organizację patrjotycznych komitetów do obrony 
obecnego Rządu w Bułgarii. 
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Telegramy własne „Dzien. Polskiego.” 

Buczacz 25. marca. W poniedziałek odbędzie 
się w Buczaczu nabożeństwo żałobne za Kraszew- 
skiego. 

Wiedeń 25. marca. Pensjonowany radca wyż. 
Sądu w Krakowie Karol Kulikowski otrzymał tytuł 
i charakter radcy dworu. Nadzwyczajny tamże prof. 
Józef Kleczyński, został zamianowany zwyczajnym 
prof. statystyki. d 

Wiedeń 25. marca. W, komisji budżetowej za- 
proponował Czerkawski rezolucję w sprawie popar- 
cia nauki przemysłowej w Galicji. Gautsch zgodził 
się na to, gdyż to odpowiada intenejom Rządu. 

Zagraniczne konsorcjum zamierza zbudować 
wielką rafinerję nafty w Kołomyi według wzoru 
podobnego przedsiębiorstwa w Riece dla kaukazkiej 
nafty surowej. 

Paryż 25. marca. Harod, urzędnik w Mini- 
sterstwie wojny. został wydalony ze służby z po- 
wodu, że jednemu z mocarstw dał wyjaśnienia o 
stanie materjału wojennego Francji. 

Rzym 25. marca. Wszyscy ministrowie złożyli 
w ręce Depretisa swoje teki. 

Papież zamierza zamianować Gralimbertiego se- 
kretarzem stanu. 


g 2 

(G) Rawa ruska 26. marca. Zawiązał się tu 
komitet składający się z obywateli naszego mia- 
steczka i okolicy, celem urządzenia żałobnego na- 
bożeństwa za spokój duszy ś. p. Kraszewskiego. 
Nabożeństwo to odbędzie się w środę 30. marca 
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Wiedeń 26. marca. Małżonka księcia Erne- 
sta Cumberland oddaną została jako umysło- 
wo chora do prywatnego zakładu leczniczego prof. 
Leidesdorfa w Oberdoebling. 

Wieden 26. marca. Porucznik Jan Halma 10. 
pułku br. Handla zastrzelił się onegdaj. 

Berlin 26. marca. Rząd nie zgodził się 
z przywiezionemi przez Galimbertiego propo- 
zycjami papiezkiemi co do zmian w nowej ustawie 
kościelnej, 

Paryż 26. marca. Flourens oświadczył 
korespondeatowi N. Wremienia: Klucz polityki 
europejskiej złożony jest w Petersburgu. Jak długo 
Rosja idzie ręka w rękę z Francją, nie należy się 
obawiać wypowiedzenia wojny ze strony Nie- 
miec, albowiem w razie przegranej mogłyby się 
rozpaść. 

Petosburg 26. marca. Dziennik Katkowa 
otrzymał ostrzeżenie 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 


Wiedeń, dnia 26. marca 1887 r. dzisiej | z dnia 
(godz. 2 min. — po południu). sze „poprzed 
Akcje alpejskie Towarzystwa gorniczegu 93 — 23 — 
w  węgieraukie hanku kiedytowego . 293 — | 297 —. 
n Banko anglo-austrjackiego - 106 50 | 108 — 
a Unionbanku A A s f 218 50 | 2229 — 
P kolei Karola Ludwika. 202 50 | 203 50 
n kolei północnej , A x P 937 — | 288 — 
kolei poludniowej (Lombardy) . 
s i ER 87 25 83 — 
kolei AIfóldzkiej . 4 A a 
n ac E 181 59 | 182 50 
n  kolaigpanstwowej M wa 240 50 | 243 50 
S kolei Lwow-Czerniowiockiej - 293 75 | 226 75 
a kolei wericrsko-pòtnoeno-wechotniej. 166 50 | 162 25 
Losy komunalne wiedeuskie . a . 136 — | 125 80 
Akcje Towarzystwa tureckiego zarządu tytowin 
Galicyjskie obligacje tndemnizacyjne . 7 è eg m 
Akcje kolei pólnocno-zachod. (lit. B. Elbs' tal. i + e g 
Losy regnlacji Cisy. . . . i 23 
Akcje Banka dla krajów koronnych 840 <g> 
enta węgierska złota 4 proc. BE 
Akcję Bankvereinu , A . i Eh Se m 
Rosyjski rubel papierowy ~ T 2 
Losy premjawane wegierskia . R: 1 
Akcje kredytowe . z A 121 = 121 — 
Akcje kolei Karola Łodwiką , « 284 25 | 288 50 
Akcje kolet południowej. — — -> a 
Napoleandory . . . = — 
Nabel papierowy . . 10 12 10 11 
Berlin, dnia 21. marca 1887 r. 
(gods. 5 min. 85 po południa). 
Rosyjski rubel papierowy 148 75 
Axcjo austrjackie kredytowe . 465 — 


Akkcje kolei Karola Ludwika. ` — „— 
Anatrjnckie bauknoty . . . ' 159 20 — — 
Akcje kolei południowej (Lombar!'y) . . . 143 — "5 
Rosyiska pożyczka wschodnia è F . BG 40 = 
Przyjechali do Lwowa 


du'a 26. marca 1887 r. 

FOTEL ŻORŻA. R. Rakowska, z Polski. Szumlań- 
ski, z Kołomyi. Holznmer, z Pragi. 

HOTEL FRANCUSKI. W. hr. Baworowski, ze Stru- 
sowa. I. Kellermann, z Kańcznsi. T. Rybicki, z Rzeszo- 
wa. L. Kowalski, z Tarnowa. F. Kiihle, z Wiednia. I. 
W. Lootz, s Wiednia. L. Schlesinger, z Wiednia. G. 
Ebner, z Sanoka. E. Pick, z Wiednia. W. Durra, z Ber- 
lina. A. Fleichmann, z Wiednia, E. Schmidt, z Włocław- 
ka. O. Lindstrom, z Włocławka. L. Narbut, z Włocławka. 
„5 Hoffenreich, ze Stryja. 


Podziękowanie. 


Zachęcony powodzeniem leczenia złośliwej 
grudy opasowcj w stajni JW. hr. St. Badeniego, 
sposobem podanym przez lekarza weteryn. pana 
J. Szczerbę z Kamionki Strum., udałem się po ra- 
dę do tegoż i Jemu to zawdzięczam, że mię od 
wielkich a nieuniknionych strat materjatnyćh u- 
chronił, za co składam Temuż publiczne podzię- 
kowanie, polecając Go Wielm. właścieielom i dzier- 
żawcom jako zdolnego i gorliwego weterynarza. 

Łewi Peczenik, 
dzierżawca dóbr Czanyża 
Jaśnie Wielm. hr. St. Radeniego. 
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Dwutygodnik 1269 


„EŁ U C EL" 


kwartalnie zł. 1.80, miesięcznie 60 ct. zeszyt 30 ct. 

Redakcja i Administracja ul. Kraszewskiego 23, 

Miejscowy abonament przyjmuje wyłącznie 
biuro dzienników, ul. Karola Ludwika 21. 


NADESŁANE 

„Wina lecznicze, wyrabiane przez p. Karela 
Mikolascha, właściciela apteki pod firmą Piotra 
Mikolascha we Lwowie f to 1” wino hiszpańskie 
chinowe, 2° wino chinowe z żelazem, 3” pepzynowe, 4e 
peptonowe i 5% wino rzewieniowe, zastosowywałem w od- 
powiednich cierpieniach i przyszedłem do przekonania, 
iż chorzy takowe chętnie jako smaczne zażywają, Że prze- 
wyższają swą dobrocią i skutecznością inne wyroby pe 
części firm zagranicznych, i że niektóre z nich są jedyne 
w swoim rodzaju tak jako środki dyetetyczue, jako też 
i lecznicze. f 

Używanie przeto tych przatworów, jako też i win, 
Malagi i Tokaja i Koniaku, Śobłodią 1 czystością się od- 
znaczających, mogę wszystkim kolegom jak najsamien- 
niej zalecić*. 

Lwów, 31 marca 1882. 

Dr. Alfred Biesiadecki m. p. 
77 kraj. ref. san t. ; 
Skład powyż wymienionych Win leczniczych i na- 
pojów dla rekonwalescentów dla całej monarchji Austro- 
węgierskiej u Wilhelma Maagera w Wiedniu, 
Heumarkt 3. Sprzedaż en detail w aptece P. M ikola- 
seha i we wszystkich aptekach znaczniejszych mo- 

| sarchji. 


Wysirzegać ste paślado 


jest də sprzedania 3— 
w «grodzie To 
przeniesienia zakła 
sy 40 ct., II. klasy 


maliny po 
ny, kasztany 


100 


do Zarsądu Tow, 
Sprzedaż tylko za 


= owca COREL ZZ 
Wyprzedaż szczepów, drzewek i krzewów 
ozdobowych i jagodowych 
warzystwa ogrodniczego na Firkarskiem, z powodu 
du do intego miejsca. 


et.; — bzy, spiraee, kur g uy itp. pr 5 et. — Jasio 
10-letnie po 20 et. Lipy 10-letnie doberowe po 1 zł. 
Bioracym 100 sztuk 10 pre, rabat, 1000 szt. 20 pre. rabat. Adres 


gotowe pieniadze. 
m PEZEEAAĘ 


U — Szczery 6 letnie I. kla- 
80 ct, III klasy 20 ct. — Ayresty, porzeczki, 


ogredniczego ul. H.licka Nr. 18. I. piętro. — 
1216 3-3 


ajent w Lipskn, Parkstrasse 1,|, “PH 30 ct): | m, a s 
REN bilet Eaa zaszczytnię [średnio n 58I 24 —Q| sosna a E a 45 == NEEDS i OD TEATR HR. SKARBKA. 
prae tae, 00 e rg wierk o.e :i0» 6 „(Aż |JULJA TT" TTBZAŚIJ 
znanyc wych 1. as r. : igs z 
z 30 twerpji do Nowego o: Dr. Schwelgera w Wiedniu a. wg T a= sj 25 z a r BERGER, | D Z uż N.: 
i Pilad elt) zi anian Piza FLUI. Landong, 29. A O i5 jag Lwów, uliea Halicka, 1. 21. f PP aia S 
Telefon; aa olszy S = , , 
ho kich siaeyi Stanów Zjednoozonyeh Aes | a ARE PEER SZERE Pod kuratel 
UW : ryki Północnej i Kanady. Mille BOSD8 . » . » «1 letnia O zł. 60 ct.j"* o a 
Do Nowe So A 7 kosztuje 1 ka- Starsz. lekarza sztab. Dra ra a: r n > » 5 * |< = Ul ali komedja w 3. aktach H. Bissona, 
juta 240 marek . kajuta 0 marek . . . swier 6. » ” „iz = I l A : Mar k 
INT. (pokład sredni) $0— m. Do Filadelfji Injekcja z Miraculo r. n „ZKE SIS i tlómaczenie Z. Sarneckiego. 
ceny kajut są zmienione, lecz LL. klasa e A SSA rak F| o 1 = z 3 Kapelusze, Ua o y? 
oR ok taniej 1 marka równa fi ct. li pigukici leczą bez niebezpieczeń- ia . i " > y == > N = Bi li Pagevin p 2 Kwieciński 
czyl. 5 kopiejkon jstwa i bez bolu każdy TAN sc ofsżyna i ” 5 pimak ja7 18 izna, Olivier , Żelazowski 
Z Mawiurza tub Deomp matija 9 pęcherzowej, trypra (biały upływ) w A . .. = 48 ELN ga NO Ę WSE 
je" dA Jarka 85 m. lecz pisułe |kiiku dniuch, w w wypadkach za- brzoza W E3 Bea „i e S Obówie, Boisrobin Hierowski 
rowie mu zą je-hać przedtem do Liwer- jstarzajy-h, bez złych następstw. zy | - +—57 ajj czpaztt 6 — aa: Pończochy Courvalois . Frenkiel A 
bój gdyż podróż prst kosztuje jesze/ć [Cena T zł. 60 ct, pocztą 25 et. więcej. p rye Rekawi ki. Raul. . Walewski 
| oce s e e l ini ękaWwIiC: Ki, g | Tubenf - Ruszkowski 
Jazda koleją z Austrji do Antwer: ji E eni | -k , 7 Dębicki 
e a Ea | e ni $ shodigena d dobi Sznurowki, wa T Szobert 
zna stwierdzić, że podróż sza z Ant- JG wia t RA sdi ; 
werpii jest prawie i 2 a mi. wskutek RÓ "EWTN 0 0z obienia l przylepiania dla Grimblot Starzewski 
F i : i (samogwałtu i mir i RARE 
W cenach z Antwerpji objęte jest oa M n ada męzką itp. na okna, drzwi i t. p. Lekarz - Piasecki 
t. Z. SPORE okrętowe, czego nie zostana radykalnie wyleczeni wkrót- A 7 } A Służący sądowy . Gamski 
a a aaa a anan oi a ca a wa amena B o, Kolorowy, 2. napisana fioa. <  Camedi 
dostatnig i doskonałą. % Wolna, leie starsz, lekarza palaj 6d grarancj R deseniami, obrazami, kwiatami Zastępca prokuratora Swięcki 
1169 12—0 Na dworeu lipskim poznać można AE 10 mo niki et. shai. ete 1156 9—0 Zakład zał- Paulina . -. . . - Kwiecińska 
E- moich ludzi po czerwonej gwieździe u | 793 9 zł 10 cto P EE i A żony w roku || Pani de Strade . .  Wisłobocka 
czapki służbowej i oni biorą moich pa- ` piep ME Erem wię ik -poleea: 1863. Pani de Pagevin Cichocka 
sażerów. ece pod 8w. e s e 1237 3—0 | | Dama „” Piasecka 
Igi kto chee zi ze g pobicie że Wimmer anase e AWIW ALOJZY HÜBNER Zlecenia z prowineji wykonują wię Juljas ~ «+ « Borodziejówna 
oradzić w sprawaci podróży dovyczą = ! wi 2 A - - ; i | 7i i Wilkusó 
cych, niech przyjedzie do Lipska ; jazda ei relakan oT ŁO w Lwów, ul. Karola Ludwika 1 13, || stscannie á rychło” w każdej żądanej || Wiktocja kussa 
tamże jest krótka i tania, — Poszukuje G z i Pa , cenie li za podaniem wieku dziecka, 
się zdolnych ajentów, 715 4—0 WEGA Np (dawniej cukiernia Rothlendera). |E ca 
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Dziś popołudniu „DON ©" | 
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sake 


i 
% 
. 
* 
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Sniadania 

zimne i gorące, oraz wyborne 2ż«wSZE 

świeże 1 

Piwo Pilzneńskie sa szklanki. 
Znakomity 

Kawior astrachański 


gruboziarnisty. 


Wszelkie marynaty. 
SZYNKI własnego wyrobu i West- 
f.lskie, 
SALAMI włoskie i węgierski». 
Poleca 1141 10—0 


handel korzenny i delikatesów 


ST. WOJCIECHOWSKIEGO 


róg ulicy Chorążczyzny 6. 


Wszystkie Dzienniki 
1746 świata 4—10 
można abonować po eenie oryginalnej 


w Biurze dzienników 


Lwów ul. Karola Ludwika I. 21. 
Do domu dostawia się punktualuie i darmo. 
p 


Dom czynszowy 


z przepjsznym @grodem kwiatowym, 
owocowym i warzywnym, ż ciaplar- 
niami, łazienką i wodociagiem, nie- 
daleko miasta. przy tr«mwaju poło- 
żony, z wolnej ręki do sprzedania. 

Bliisza wiadomość u Ignacego 
Frieda, ul. Halicka 1.13. we Lwowie. 


sią 2% X g wyleczenie niczawadne 
5 (ję TER w dwóch godzinach przea 


użycie Globules Secratana apt. 


' nagrodą. Środek misomylay, przyjęty 
ipitaiunh Paryskich. Głobules Soareitan 
| wsizertiego gatunku robaki a Indai 


SU 
7 hert domowych. 


ii WAGA Znakomita powodzenie U!0- 
Gs J TI 4d a bales Seeretan dała powód 
1 mych podrabiań, których chorzy staramus 


j mwissi. 


i We Lwowie w aptekach PP, Mikolasaha, 
i” 1 Wewiorakiego. 


LB 
„Złotym Kogutem” 


we Lwowie 
poleca 1255 4— 
supełmie świeży transport 


GHINSKU - ROSYJSKIEJ 


HERBATY 


od 


Na zbliżające się 
Święta Wielkanocne 
poleca : 
TÓZENF ELA.NITE | 


Skład farb, pokostów, lakierów, handel materjałów 
pod „Czarnym Psem“ Lwów, Rynek 38. 


| 


| 


= 


KRZYSZTOF KRZYSZTOFOWICZ 


we Lwowie, ul. Hetmańska I. 6. 


COGNAC francuski w butelkach, 


firm: Renault & Comp. : zł. 2 60 
» e 7 tes vielle : : zł. 8:50 

Bernett & fils (ulubiony) . - zł. 2:80 

+ Masz, ZALEWO > zł 5— 

Bisquit Dubauche & Cie. zł. 3— 


St. Guillaume & Cie. . A : zł. 8— 
Uwaga. Przy odbiorze 12 butelek opakowanie i fracht gratis. 
Cenniki na żądanie franco. 1222 7—0 


po znacznie redukowanych cenach. 


Reparacje uskuteczniam i obliczam najtaniej. 3 ; 


J. WYCHERA 
Lwów, ulica Grod-cka liczba 47. 


1267 1—0 


1186 Piękny, rentujący się : 


Idealne obuwie 


to jest takie, które wydatek na obuwie do 3-ciej części zmniej- 
sa, nogę w suchym Stanie, a całe ciało zdrowo utrzymuje, a 
przytem wygladaniem pięknem równa się najlepiej wyczysze:»- 
nemu, nawet lakierewanemu obuwiu, Stało się obecnie rzeczy- 
wistością, i każdy może je sobie sporządzić łatwo przez uzycie 
Gae rtnera płynu do impregnowania dla wytrzymałości 
e. k, piteutowanego į nieprzemakalnośsi gotowy:h podeszew, 
oszczędnika które przezto osiągają tewałość podwójną, 
p od eszew, Cena: agp > a (oszezęd. podeszew Ń a 
Oraz 
którem można. bez sze zotki. każdemu 
i N butawi, uprzęży na konie, oraz 
płynnego francuskiego wszelkim skórom nadać natychmiast ezar- 
ny połysk. który trwa kilka dni i nieszkodzi 
w wilgoci. Czyni on skórę niuprzemakalną 


= z 
natychmiastowego; gibką. Należy tylko pociągnąć czernidłam 


Ty A a błyszczy się zaraz. 
Czernidła, Cena I fi. na dlugo wystarczającej 50 ct. 


Warunki rozsyłki: Niżej 1 zł. nie rozsyła się. 


n n 


Gaerinera 


Przy zamówieniu niżej 3 zł. należy pieniądze załączyć ; większe zamówie- 
nia uskuteczniają się za pobraniem, jeżeli wyżej niż 3 zł. — franco, — 


Odsprzedającym udziela się rabatu. 


Chem. fabryka Rysz. Gaertnera w Wiedniu, 
c. k. dostaw y dla armji. Firma protokołowana od 1880 r. 
Kantor i skład: I. Bez. Gisellastrasce 4. 
Falszowań dochodzić się będzie sądownie. 
Składy we Lwowie Józef Han 


648 3—0 
ke. 


PILNA ODEZWA 


do wszystkich mieszkańców Austro - Węgier! 


p Zarząd spadku po pewnym zmarłym przemysłoweu, polecił podpisanej firmie, wszystkie senzacyjne przedmioty, których w żadnym domu nie powinno 
brakować, sprzedać o 70 pre. niżej ceu wyrobu, albowiem spadek ma być podzielony, i à 


Dla uczynienia podłogi piękną, połyskującą i trwałą 


| j 
| Glasurę bursztynową do pociągania podłóg | 


w szęściu odcieniach po złr. 1-20 za kilo 


Na s-»0n polecam mój obficie zacpa- 4 
trzony skład oryg. Saka siewni- Z 
ków, pługów, bron i innych % 
narzędzi i maszyn rolniczych, 4% 
pomp, sikawek pożarowych 5 
i t. p. według znan'go wykończenia %8 


OR CE EE 


DZIENNIK POLSKI z dnia 27. Marca 1887. 


ETETETT KEGKORUDUNKKAKKORNYKWKASUKCGRKNAKRENERKKKCKKRRANAKKOWORKOKWKEKEKANEENKKNEKKKGKE 
FARBY DO FARBOWANIA PISANEK BEZ TRUCIZN 


pakiecik 


Wosk do nacierania 
Widełka do woskn, 


BERCERA medycz. MYDŁO MAZIOWE. 


Zalecone przez powagi medyczne z wielkiem powodzeniem używane jest e 
wszystkich państwach Europy na 
Wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju 
osobliwie przeciwko chronicznym krostom, parehom, łupieżom i wyrzutom pasożytnym 
tudzież na cCzerwoność nosa, odmrożenie, pocenie nóg i papry we włosach. Bergera 
Mydło maziowe zawiera 40 apro: smoły drzewnej i różni się od vszyst- 
kich innych smołowych mydeł. Przy uporczywych cierpieniach nżywa się także 


Bergera Mydła maziowo - siarkowego, 
które ma wielką wartość medyczną, i różni się od innych mydeł smołowyck zagra- 
nicznyeh. Eagodniejszemm mydłem smołowem do usunięcia wszelkich 
nieczystości plci 
liszajów i prySzczów u dzieci, tudzież jako doskonałe mydło do mycia i kąpania 
w codziennem użyciu jest: 


Bergera Glycerynowe mydło maziowe, 
które zawiera 85 procent gliceryny, i jest perfumowane. 
Cena kawałka każdej sorty 35 ct. z brosznrą. 


Z innych medycynalmych i higienicznych mydeł zalecają i 
zasługują na twagę następujące : 

Bergera medyczne mydło naftowe i naftowe - siarkowe. 
Po wielu próbach w klinice wiedeńskiej uznano maftol jako środek doskonale dzia- 
łający w cierpieniach akórmnych, i tam stosowny, gdzie nie można uży- 
wać smoły Z powodu zapachu. Cena 50 ct. 


RERGERA mydło benzoesowe | BERGERA mydło tranowe 
40 cmt. do udelikatnienia cery. 35 emt. na choroby skrofaliczne. 
BERGERA mydło boraksowe | BERGERA mydło piaskowe do 

35 cnt. na pryszcze i piegi. nacierania skóry. 

BERGERA mydło karbolowe | BERGERA mydło salicylowe 
40 cnt. do wygładzenia skóry i dzió- 40 cnt. jako antyseptyczne mydło 
bów po ospie, tudzież jako mydło des- toaletowe. 
infekcyjne na wszystkie choroby in- | BERGERA mydło siarkowe 

BERGERA E R 35 cmt. na pryszcze. 

mydło kamforo 
35 cnt. na Bdrożenia i reumatyzm. gg = A No. t aisrkowot 
BERGERA mydło żółikowe Lite e na wyrzuty 
mt. Ó wie ; 
deki na papry żółtkowe w gło BERGERA mydło siarkowo- 

BERGERA płynne mydło żela- mleczne 40 cnt. na węgry, piogi 
ziste 50 cnt. doskonałe do lecze- i liszaje. 

BERGERA mydło sptrmace- 


nia ran. 
BERGERA mydło żółciowe towe 40 cnt. na szorstkie, ezer- 


JĄ 35 cnt. na plamy wątrobianne i wone i popękane ręce. 
m piegi. BERGERA mydło storasowe na 
J | BERGERA mydło glicerynowe wyrzuty skórne zamiast mydła mazio- 


25 cut. 

BERGERA mydło żywiczne 
35 cnt. przeciwko cierpieniom gość- 
cowym i reumatycznym. 

BERGERA mydło jodowo - po- 
tusowe 55 cnt. na puchlinę gru- 
czołów, ból gardła, wole, tudzież na 
przypa dy gośćcowe i reumatyczne. 

BERGERA mydło jodowo-siar- 
kowe 45 ct. przy wrzodach syfi- | 
litycznych. 


wego. Cena 40 cnt. 
BERGERA mydło tanninowe 
40 cmt. przeciwko wypadaniu wło- 
sów, na pocenie rąk, a w połączeniu 
z mydłem maziewem, jako doskonały 
środek do porostu włosów. 
BERGERA mydło tymołowe 
60 cnt. najwyborniejsze gydło ko- 
smetyczne do mycia i kąpiel 
Bergera med. mydło na zeby 
BERGERA mydło ziołowe 35 ct. najlepszy ś-odek do czyszczenia zę- 
do kąpieli aromatycznych. bów. Cema 35 ct. 


Tylko prawdziwe Bergera mydła mogą mieć donio- 
sły skutek, albowiem przez 20 lat udowodniły swą praktyczność. Na- 
leży uważać na znak ochronny uboczny, który umieszczony jest na 
opakowaniach mydeł, Wszystkie naśladowania należy jako bezskute- 
czne odrzucać. 114 3—0 

Fabryka i główna ekspedycja: Apoth. G. Hiell w Opawie. 
Premiowane dyplomem honorowym na mięazynarodowej wystawie farmaceutycznej 
w Wiedniu c. 1883. 

En gros dia Lwowa: u M. Karszowskiego, ulica Grodecka l. %5. u aptek. 
pp. P. Mikolascha i Z. Ruckera, Jim detail: u pp. apt. H. Blumenfelda, K. 
Krzyżanowskiego, Jakóba Beizera, L. Frnuenglasa; w Brodach: u M, Kulaka; 

w Tarnopolu: u F. Jamrogiewieza, L. Fleischmanna ; w Stanisławowie: 
u J. Macury, A. Beil'a, A. Amirowicza tudzież we wszystkich aptekach Galicji. 
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680 4—0 


Szczotki dc froterowania, 
n do zapuszczania, 


uznaną powszechnie za najlepszą BE 


Masę do zapuszczania podłóg 


kolorowa złr. 1, — bezbarwna złr. 1°40. 
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BERGERA modyez. i hygien. MYDLA. | ta 


UWAGA. Niniejszem pozwalam sobie nadmienić, że moja masa woskowa na 
czyściejszego Wo8 


pz 


„ana 


wraz z opisem użycia we wszystkich kolorach po 3, 6 i 10 ct. 


dalej 
Trzepaczki, Miotełki, 
Skórki irchowe, 
Kadzidło kościelne i salonowe, 
Mydła toaletowe, 
Perfumecje, 
Woda kolońska, 


6 g 
f d 
Korki do wi 1198 4-0 
Lak do butelek, 
Kapsle na flaszki, 
Maszynki do korkowania, 
ał 


Lewarki gnmowo, korkociągi 
Pipy do beczek i t. P. «= 


zamiatania, 
podłogi, 


podłogę składa się z naj 
Pszczelnego i przez to samo czyni podłogę nadzwyczaj trwał” 


i nadaje jej piękny lustr. 


2000000000000000000000000001 


ład hydropatyczny Steinerhof > 


pod Kapfenbergem w Styrji 


(Zakład otwarty przez cały rok). Srodki pomocnicze: Electro” 
erapia. massage (nięsieniej, kąpiele elekiryczne i igliwowe: 
Odległość od Wiednia 4 godziny jazdy koleją. W miejscu staci’ 
kolejowa, pocztowa i telegraficzną, Adrei: Curori Siośner” 
hof bei Kapfenberg in Steiermark. Właściciel zakłada A.W. Gostkowski: 


587 1—0 Dr. Mikołaj Winnicki. 
*) Odróżnić od obok położoneg» zakładu „„Fiirstenhef.< 


k 
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UWIADOMIENIE. 


Niniej,szem mam zaszczyt zawiadomić Szanowna P. T. Publiez 
że otworzyłem i 


przy wioy Kazimierzowskiej |. 29, naprzeciw doma Ãarnego 
ZAEL AD 


czyszczenia pierza i puch 


UF za pomocą pary "PE 
i że przyjmuję 
tak nowe pióra, jakoteż stare poduszki, pierzyny i pościł 
oraz pościel dziucinną 
po jak majtańszych cenach. 
Korzyść czyszczenia pierza, na co zagranieą tak ze st i i ioti 
jakoteż gospodarezego zwraca się uwagę, Eer za a be piero uszy 
r 


z tłustości szkodliwej zdrowiu i dl jej i 
nieczyszezone. - m iaat ai: iaaii EDA 


Wszelkie pierze, które 


pó 
€ | przez dłuższe nżywanie ściśniete w brył „gie 
zostało przez pot i wyziewy wprost niezdrowe, za pomocą pary e za | 
wznowione, oczyszczone od szkodliwych wyziewów. 


Z najgiębszym szacunkię 


1258 2—0 Bernard Schall _ 


dobre gatunki, bardzo tenio, 0%* 
resztki. Próbki na okaz przesyłRi8 
się bezwłocznie. Pa owie brawe). 
otrzy.uają bogato asortowale 
książki z wzorami. 


„Zum weissen Lama Brann“ 


ja usuwa 


somale oZoppey bis 
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4 A 
Prad in tak u dzieci, jak į u dorosłych, w przeciągu pół gods 
bolu i niehezpieczeństwa, bez przerwy w zatrudnieniu; pojedynczym i łat 

zażycia środkiem » który nawet dla doświadczenia zażyty, nie jest pekoa 


p? 
Większa CZĘŚĆ ludzi cierpiących na tasiemca, uważaną jest jako 0 A 


j i el A ku temu niezbędne są pieniądze, Dla każdego troskliwego ojca rodziny jako- 
też dla każdego gospodarstwa domowego wskazaną jest nieodzowna konieczność wyzyskać sposobność tem więcej, że znajdujące się na składzie towary są naj- 
lepszego wyrobu, najrzetelniejsze i bez skazy, które sprzedaje się za bezcen. Powołana firma otrzymała jednocześnie polecinie każdemu knpującemu dać 


niedokrewność 1 cierpienia żołądka. 
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ciemno naciągającej z wybornym smakiem Oznaki powyższej choroby Są: Obecność w kale białawych łazankowakćPzółl 


H- =a Na 1.1 | 14 LETO Kwi. 


i aromatyczną wonią. cenny pod ziarna harbuza, kształtu, członków tasiemca lub innych robaczkó blat. 
podarnnek OE, „A ) ych robaczków, cera it) 
: , zł. w- wzrok, niebieskie obwódki koło ócz, wycieńczenie, zafiegmienie, stale obłożon oi 
1 kilo Congo cesarskiej . ' +> zł. 3 gar- = a Mii Di , wycieńczenie, zafegmienie, stale obłożony 040l 
a A 2) |. PS Prs RZ" = 5 ja sp sp Fa i niestrawność, brak apetytu naprzemian z gwałtownem uczuciem głodu, su 
ir Morkas.. o t Misnowieł każ Fog p T jakob, złości pray próżnym żołądku lub po zjedzeniu pewnych potraw. -Tpl 
n sw i a= ? ianowieie otrzyma każdy odbiorca towarów w kwocie 5 zł, parę ku!czykó ; ło: imit : Anfi -i ; y. srebrno akoby się coś z żołądka do gardła pchało, znaczne nagromadzenie śliny W 
ki n a > P_a » "CZ z t , . F . .. A Fi . f Ą 
3 ków wiażnógo wy- 4 kulczyki ; nad 15 zł. dobry zegar ścienny, a nai 20 zł. wyborny zegarek kieszonkowy ME V noe oka = | masy Żołądkowe, zgaga, silne odbijanie, zawrót i zos e. PAŃ piorę 
? San 1-70 x 4 Stolee, swędzenie w nosie i w kiszce odehodowej, kolki, przelewanie się w b P 
o" w yciąg z cenni ka towarów: wreszcie kłujący i ciągnący ból w kiszkach, bicie serca, zboczenia menstruacji 


cie znużenia 1 t. d. 


..... « e vy 
Souchong w oryginalnem 
opakowaniu . . . 


mg 
, Przy odbiorze 3 kilo w jednej poczte- 
sej p + e opłacano porto do každa stacji 
j ocztew.j w kraju. 
Zamówienia na wszystkie towary przez 
Telefon Nr. 185 « dsy łam bezzwłocznie do 
domu, i oddawca towarów jest uprawniony 
za towar pieniędzy pobrać. 
Handel otwarty od godziny 7. rano 


do godziny 9. wieczór 


laboratocjum  chemiczno * kosmetyczne 


A. PKUKNEGO 


Założone w roku 1868 | 


magistra farmacji 
przedtem 1249 3—0 


W. TEPY 


pole a w największyw wyboree per= 
fumy i kosinetyki jakości naj- 
lepszej. Pudry hy_ieuiczne i ksią- 
Żęcy, Oraz pudry w piynie, bez prey- 
Mieszek metalicznych. Środki | 
upiększające. Wody koloń- 
skie, potrójne, znakomite i tanie. 
Środki do pielęgnowania 
ust i zębów; naydła toaletowe 
i kosmetyczne, złożone z wyciągów 
ziołowych i uadające nadzwyczajną 
białość i delikatuość cerze. Farby 
ua włosy nieszkodliwe, debroci wypró: 
towąnej. 

Ba Szczególną uwagę zwraca się 
nı wyborną wedę kolońska, 
przewyższającą dobrocią 1 trwałóścią 
zapachu wszelkie inne podobne wyrehy 


Lwów, ulica Wałowa 15. 


1 koda - płótna rumburskiego lub sternberskiego 30 łokci, 
7 Owar, zamiast 9 zł, 50 ct, teraz 5 zł BU ct. 
2 derek na kole 190130  centmr. wielkie, grube i 


: trwał. 
zamiast 6 zł, teraz 3 zł. 50 ct. j 


2 sztuki Jedwatmych kołder huretowych w wszystkich kolorach na wielkie łóżka, 


zamiast 15 zł., teraą 7 zł 35 
3 sztuki zimowych spodnie mę: a” 
3 zł. 60 ut. 


SS: 


zamiast 3 zł. teraz l zł, 65 ct. 
3 sztnki berlińskich damskich chustęk 
kich odcieni kolor., zamiast 3 zł. z ct, teraz 1 zł. 75 ct. 
1 chustka damska 94 wiel. eleganck, modna, trwała 1 
lepsze 10/4 wielk. 2 gł. 35 et. 
damska spodnica zimowa, wielka, gruba j 


zamiast 3 zł., teraz l zł. 90 et. 


zł. 


= 


l damską katanka Stefanji, przystająca i ciepła, zamiast 3 zł., teraz 


A 1 zł. 85 ct. "4 £ 
l sztuka barohanu, pierwsz. jakości 3U łok., 


brunatny lub Kiehieski 5 zł. (5 ct. 


1 pled do podróży, damski lub męzki, trwały, z którego po 10 latach 
zamiast 15 zl, teraz 


zrobić można całe ubranie, 3 i pół metr. długi, 
tylko 3 zł. 70 et. 
3 kapelusze męzkie 
6 zł. teraz 3 zł. 60 ct 
1 kapelusz damski zimowy, minr 
15. mł R i jedwabiem, ' 
1 kaac: wy płaszcz na deszcz i Rutki 
13-2ł., teraz 7 zł. 20 et. Ay Antin 
3 pary pończoch damskich, dobre w 
6 par męzkich skarpetek niezbędne, 
1 


dobry, okrągły lub 


2 zł. 


noszeniu i ciepłe 
chroniące nogi od 


50 et. jedwabny 4 zł. 8U et. 


1 wied. Zegar wahadtowy. | W 90 ctm, długi, dobrze idący w Skrzynee 


oszklonej, najn 9 zł. 8U et. 


1 kompł. garnitur gobelinowy, 2 kspy na łóżka i jedna na stół, z kutasami, 


zamiast 12 zł, teraz 7 Gł. 


Ł ubramio męzkie materja dobrana na tużurok, gpoduie i kamizelkę, zamiast 


12 mł. teraz 4 zł. 60 et. 


1 tuzin jedwabnych chusteczek da nosa z jedwabiu lyońskiego, także na szyję, 


zdmiaust 7 zł, teraz 3 zł. 85 et. 
iQoby się nie podobało, będzie bez 


najlepszy i moeny 


TaZeim, 


męzkich z wełny Merino, zamiast U zł., teraz 
sztuk tureckich ręczników do frotowania z kolorow. bordurami i frendzlami, 
ne głowę, wybornych i ciepłych, wszel- 
70 et., 


ciepła, z kolor. bordurami, 


czerwouy 6 zł. 75 ot, biały, 


także dla pań, fasonu kawalerskiego razem, zamiast 


zamknięty, 
zamiast 4 zł. 5U ct, teraz 2 zł, 50 ct. 
dla wielkich osób, zamiast 


U por zimna i wilgoci 1:90. 
doszczochron wielki, modny z kotunu 1 zł 10 ct, z materji regina 3 zł. 


1 kompletny garnitur do palenia, składający sie z 1 fajki ze Bzudołeczku 
skiej pianki, I eygarniczki z prawdziwej morskiej piank z. Morski i 
z najlepszego aksamitu, 1 cygarniczki. Do cygaret eń E alni r 
pianki, 1 cygaretjerki, 1 pięknej tytonierki, I ów «UKR A ui 
1 fajki sułtańskiej tureckiej z cybuchem Sh. tylko ah r poda, 
i 1 cybucha wiśniowego badeńskiego, zamiast 17 zer, ) aIr. 20 et. 
40 sztuk sztućców, a to: 6 nożów. 6 wideiców, 


(6 łyłok ze srebra britania. 
6 łyżeczek takich, 6 podstawek na noże, © okrągłych miseczek, 3 kub- 
ków do jaj. sitko, wszystko raz 


em zamiast 9 zł, teraz 3 zł, 85 ct. 

. h eleganckich nożó KÓW: 

JF Nainowsze! i2 sztuk wybornyć nożów deserowych 

z i widelców, z złotożółtomi ostrzami, opatrzone dla prawdziwości zna- 
kiem „Austrjać kosztowały dawniej 15 zł., teraz 3 zł, 20 et. 

1 pierścień brylantowy imitowany, łudzący fabrykat, o pysznym ogniu, z no- 
wego złota, wraz ze szkatułką, zamiast 16 zł, teraz 3 zł, 35 et, 

1 para brylantowych kulczyków imitowanych, osadzone w nowem złocie, nie 
do odróżnienia od prawdziwych brylantów, zam. 16 zł., teraz 3 zł. 85 et. 

I sztuka kanafasu na pościel, 25 łok., mocnego, czerwony tylko 7 zł. 75 ct.. 
niebieski lub brun. 6 zł. 75 et. 

2 prześcieradła Pa. na Maa łóżka, zamiast 5 zł., teraz 2 zł, 50 ct. 

1 włoska katarynka w skrzynce politnrowanej, grająca 4 kawałki 8zł. 20 et. 
grajaca 6 kawałków, zamiast 25 zł, teraz 12 zł. 40 ct. 4 

1 zegarek cylinder w kopercie posrebrzonej lub niklowej, ze szkłem płaskiem 
i eyferblatem emaljowanym wraz z pozłacanym łańzuszkiem, zamiast 
9 złr., tylko 460. | 

1 zegarek anker ©" KOPErCle pośrebrzanej lnb z prawdziwego niklu na 15 
kamieni, z sekundnikiem, płaskiem szkłem, eyferblatem emaljowanym 
wraz z łań uszkiem pozłacanym, zamist 12 złr., tylko 6-45. 

1 zegarek remontolr z kopertą pozłacaną lub niklową z wybornym werkiem, 
sekundnikiem, mechunicznem urządzeniem wskazówek wraz z pozłaca- 
nym łańcuszkiem, zamiast 13 złr., tylko 6 złr. 

1 remontoir srebrny Z ccystege 13 próby srebra, do nakręcania na kabłączku 
zamiast kluczyka, z mechanicznem urządzeniem wskazówek, sekundni- 
kiem, kę szkłem, eyferblattem emaljowanym, zamiast 20 złr., 
tylke 12 Z r. 

1 remontol r Savonetł anker ze srebra z czystego ciężkiego 13 próby srebra, 
z 3 krotnem pokryciem, na 16—24 kamieni, najlepszy zegarek w świe- 
cie, zamiast 34 złr., tylko 18 zły. 

1 zegarak ze złotego bronzu z długim łańcuszkiem piękny i dobry zegarek, 
tylko 1:25. 
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trudmości na powrót przyjęte. Wysyłkę urządzamy za pobraniem lub uprzedniem nadesłaniem 


gotówki, także znaczki pocztowe przyjmują EG za gotówkę. Jedyny adres do zamówień: P 
Również załatwiają się wszelkie sprawy dotyczące przedmiotów inserowanych przez inne firmy wiedeńskie, bezpłatnie, a ewentualne zamówienia dopa- 


kowują się gratis. 


Waaren-Depet „A pfel” w Wiedniu, II. Grosse Sperlgasse Nr. 3 D. | 


"Wydawca i redaktor odpowiedzialny : Józef Laskownicki. 


Papier s fabryki ezorlańskioj. 


Z Drukarni „Dziennika Polskiego“ pod zarządem Jana Mittiga- 


Honorarjum włącznie ze środkiem 6 zł. w. a. ~ 

z ią leczy również radykalnie i szybko, według najnowszej SPSW 
Listownie metody, z gwarancją za dobry skutek : Aae atki tajne 8 M 
cierpienia podbrzuszne, i geniialjów, osłabienie męzkie, liszaje, rany, jątrzeni% j 
rzuty skórne (także na twarzy), cierpienia żołądka, gościec, kurcze, ci arpionar 4 
e + 
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wów, białe upławy, krwiotoki i cierpienia k biece wszelkiego rodzaju. 
przesyła odwrotnie pod dyskrecią. 


Towarzystwo powroźnicze 


wv Mad;rna nie f 
Stowarzyszenie zarejostrowane z poręką ograniczoną i subwéf 
cjonowane przez Wysoki Wydział krajowy we Lwowie 
poleca swoje wyroby powrożnicze: uw 67 
Postronki do szli i chomąt, lice, szle parciane i w skórę obs% 
naszelniki z łańcuchami, użdzienice, krowiaki i wołowody, line”, 
i pawęźniki do wozów, liny do kafaru, worzelni, kopalń i ciag iy. 
nia ciężaru, sznury do bielizny, szpagat różnej grubości. GR; 
tapicerskie konopne i juto: e. Hamaki (Hiingemathen), 
różnego rodzaju do rylsłowstwa i polowania, sieci na 
(maski) od much. gia 
Na szczególniejszy uwagę zasługują nasze bardzo "e 
chodniki -zpagatowe na wsehody i korytarze, przewyższając? 0 
każdym względem wizystkie tego 1odzaju wyroby fabry rej 
Z kokosu i juty, pasy -maszynowe tańsze o-507/, od ak órzaćj go 
a wiele od nich silniejsze i gurty do obijania wózków, tr” 


za” 


Bee | T 


gie”! 


kopie 


od wszelkich tego rodzaju wyrobów koszykarskich. 
Oprócz powyższych wyrabiamy wszystko eo w 
powroźnictwa należy po cenach jak najumiarkowańszych. 
BSG" Cenniki na żądanie darmo i opłatnie. "i 
Dyrektor: 


Ks. Leon Pastor 


| 

| 

| Sukno fabryczny sukna 
Pod gwarancją usuwa się każdego tasi8 


